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CZAS
r r c K i m e i a t ą  p i z y j m i j ^ t  

lowtai Admlnlitracya „CZAPO" tudzież ursędy poeztowe.1 Miejscowi prenumeratę księ­
garnia 8. A. Krzyżanowskiego, handel Nowakowskiej. 0| l o n s a t a  (inseraty) przyjmują się aa opb(| 
od miejsc* wiersza drukiem drobnym (petitowym), aa pierwszy ras 10, aa kaldy następny raz po 5 c, 
■ a d M la s a  (na 3 stronnicy dziennika) od miejsoa wiersza arakiem drobnym po 80 e. za każdy rsz. 
n o ł ą n a a l a  Mo i ,C ia ia u  (prospekt*, eyrkularze, ogłoszenia itp.) przyjmuj! się za cene 1 złr. da 
100 egzempl. dla zamiejsoowyob, a 60 o. od 100 ega. dla miejsoowyoh prenumeratorów. Należyto! ć 
uprasza się a a p n ó r t  nadesłać przekazem pocztowym. U t to i a s a t a  i priyjmgj*:
we k w e w ts  Ajenoya „CzaiU* w głównym składzie tytoniu Nr. I przy ulicy Halickiej Nr. 4; 
w Wmrjkm wyłącznie p. Adam, Oarrefour de U Cr ols Rouge 2, (prenumerate p. W. Raczkowski, Fao- 
fcourg Poissoniere 88); w W ia S a ta  pp. Baaasnatein A Vogler (takie w Hamburgu, roiusrareie n. M , 
Berlinie, ' ~ ' ‘ ~  -
bourg Poissoniere 88); w w i a l a t a  pp. Eaassnstein A Vogler (takie w Hamburgu, fTanziureie e. ■  , 
Berlinie, Lipsku, Bazylei 1 Wrocławiu), A. Oppelik, Stubenbastef Nr. 2 (takie w Pradze), U. Moate 
(iakie w Berlinie Hamburgu, Monachium 1 Noigmberdse^G. L. Daube A Oomp. (takie w »ran starkę
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 Przez eaiy ciąg wystawy Polacy udający

SI do Pary i*  mogą nabywać Nra Czasu w Ghemd 
agasins du Printemps, Boulevard Haussmann 70.

Kraków 18 p&afcMermlfc*,
Z końcem bieżącego roku zamyka się 

sześcioletnia kadencja Rady państwa i u- 
pływa moc dawnych mandatów poselskich. 
Znów więc kraj nasz ma być powołany do 
urn wyborczych. Doniosłość przyszłych wy­
borów wzrosła z wielu powodów. Naprę­
żona sytnacya w monarchii, przesilenie ga­
binetowe, które łatwo w przesilenie konsty­
tucyjne zamienić się może, jeśli wznieca 
obawy, bardzićj jeszcze pobudzać może 
nadzieje zmian na korzyść autonomicznego 
systemu. Jeśli zawsze znaczącą a często 
roztrzygającą rolę odgrywała dotąd na­
sza delegacya w Wiedniu; to wobec nieu­
niknionych przejść i przemian przypaść jój 
może zadanie o wiele ważniejsze jeszcze. 
Powaga delegacyi, którą podkopać tak u- 
silnie Btarano się, zawisła od rezultatu przy­
szłych wyborów, aby nie wypadły w prze­
ciwieństwie do dotychczasowego kierunku, 
ale raczój wzmocniły go, dostarczając sil­
niejszego zastępu. Zwycięstwo w wyborach 
przeszłorocznych do Sejmu nad żywiołami 
negacyi, nie może być uważane za rękoj­
mię, ąle raczćj za zachętę, aby z równą 
gorliwością obywatelską wcześnie przygo- 
wać pole wyborcze i zapewnić się, że Gra- 
licya nie będzie dostarczać do Rady pań­
stwa pionów w siermięgach lub nienawist­
nych agitatorów przebranych w sutanny.

Ujęcie sprawy wyborów przez Koło 
Sejmowe ze wszech miar jest słusznem i 
odpowiedniem. Wbrew ustawie o bezpośre­
dnich wyborach, utrzymała się i świeżo tak 
świetnie została zatwierdzoną łączność Sej­
mu z delegacyą, wspólność polityczna tych 
dwóch reprezentacyj. Chociaż Izba nie wy­
biera delegatów, Koło Sejmowe tem bar- 
dziój jest powołane, aby stać się naczel­
nym organem wobec ruchu wyborczego. 
2  jego tylko łona wyjść może komitet, 
który uwzględniając różne odcienia stron­
nictw, zabezpieczy te zasady jedności, któ­
re w znanój swój uchwale tak silnie za­
dokumentowało. Grdybyśmy położyli na sza­
lę ustawodawcze rezultaty tegorocznój se- 
syi sejmowój a tę jedną uchwałę Koła, zna­
czenie jój polityczne i narodowe przeważy­
łoby z pewnością. Organizacya Koła, która 
niekiedy zdawała się zbyteczną, teraz oka­
zała się konieczną i zbawienną. Harmonia 
i zgodność w głównych punktach pomimo 
podziału na stronnictwa i kluby jest dobrą 
wróżbą dla naszego życia politycznego. 
Potrzebę stronnictw zawsze uznawaliśmy, 
*le stronnictw, któreby się niewykluczały, 
ale wzajem uzupełniały. Z Koła więc tylko 
Tryjść może komitet, który połączy i uwzglę­
dni różne stronnictwa a utrzyma i zabez­
pieczy jedność i solidarność.

Zadanie tego komitetu jest raczój agita­
cyjne i dotyczące formy, niż polityczne, nie 
sięga ono do wytknięcia programu, a na­
wet do układania z góry listy kandydatów 
i ich narzucania, jakkolwiek są pewne ży­
wioły, z któremi wspólnie walczyć potrze­
ba , pewne osoby, które wykluczyć na­
leży, a inne, które bądź co bądź wpro­
wadzić, jako niezbędne do delegacyi. Prze- 
dewszystkiem zaś chodzi- o utrzymanie 
kompromisu stronnictw na zasadzie soli­
darności narodowej. Pozostawienie zupełnćj 
swobody wyborcom co do kandydatów, po­
winno znajdować granice jedynie tam, gdzie 
powstaje niebezpieczeństwo, że albo sepa­
ratyzm rasowy lub kastowy, czy duch in­
dywidualizmu z pod solidarności obrony in­
teresów kraju wyłamać się pragnie.

Komitet, który ma wyjść z Koła, powi­
nien być jeden na cały kraj, choć się roz­
dzieli na dwie filie lwowską i krakowską 
a działać będzie za pośrednictwem komite­
tów okręgowych. Komitet taki z posłów sej­
mowych wybrany, może się stać organem 
pośredniczącym nawet po dokonanćj akcyi 
Wyborczój między krajem, Sejmem a dele­
gacyą. Potrzebę takiego organu rozjemcze­
go wskazuje doświadczenie sporów powsta­
łych w delegacych.

K0RESF0NDENCYA „CZASU!*
L w ó w  16 października.

(22 posiedzenie wieczorne).

Pierwszym przedmiotem porządku dziennego by­
ło sprawozdanie komiByi kultury krajowej o pety­

cji komitetu towarzystwa rolniczego krakowskiego
0 ustaje, mająca wprowadzić w życie „Izbę rolni­
cza w Krakowie".

Sprawozdanie to opiewa jak następuje:
„Komisya kultury krajowej roaiac sobie przeka­

zaną, petycyę o Izbie rolniczej w Krakowie uchwa­
lą Wysokiego Sejmu z dnia 20 września 1878 r 
do 1. 236, rozważyła wszystko, co za i przeciw 
przemawia, a nabywszy przekonania, że w kraiu 
naszym, w który® intereaa rolnictwa i industry i 
z niewi połączonej stanowią prawie jedyną podsta­
wę dobrobytu, w którym nadto mniejszej wagi 
sprawy handlu i przomrełu, mają sobie przyznaną 
reprezentację w trzech Izbach handlowych tembar- 
dziej słuszna by starać się o stałe reprezentacje 
interesów rolnictwa i indostrvi z nim połączonej.

Nie da się zaprzeczyć, że Towarzystwa rolnicze, 
długie lata, kiedy innych ognisk życia publicznego 
nie było, zużytkowijąc co było sił najlepszych, bo 
budziły większe zajęcie w kraju, skutecznie dzia­
łały i wielkie zasługi dla sprawy ojczystzj po­
łożyły.

Objęcie w bieżącej sesyi na koszt kraju oby­
dwóch szkół rolniczych, a to na żądanie towa­
rzystw rolniczych tak krakowskiego jak lwowskiego, 
powodowane i tem, że ministoryum znaczniejsze 
subwencye chciało udzielić tylko objęciem zakładów 
tych przez kraj, już same dowodzą, że obydwa 
istniejące towarzystwa rolnicze, utraciły dawne siły
1 poparcie stowarzyszonych, a nadto stan fiktyczay 
dowodzi, że brak funduszów w obydwóch istnieje.

Intere3ft tak ważne dla kraju naszego winny 
znaleść reprczentacyę mniej ulegającą prądom 
mniejszego lub większego udziału dobrowolnie sto­
warzyszonych, mniej żądającą bezwzględnego po­
święcenia od pojedynczych.

Komisya kultury krajowej nie orzeka, nie mając 
ni czasu ni sposobności przekonania się o opinii 
całego kraju mniema, że rezolacya poniżej skre­
ślona, posuwa sprawę ważną o krok naprzód a 
Wydział krajowy do przyszłej kadencji Wysokiego 
Ssjmu będzie miał możność zbadania sprawy 
wszechstronnie i przedstawienia rezultatu bądź ja­
ko sprawozdanie, bądź jako wniosek.

Druga część rezolacyi proponowanej wzvwa do 
rokowań z rządem o wysokość kwot, którąby ten­
że z funduszów państwowych na ten cel prze­
znaczył.

Komisya kultury krajowej nie wątni, że rząd 
skłonnym się do tego okaże, gdyż stała reprezen­
tacja interesów rolnictwa będzie mu pożądanym 
organem, tak dla dawania objsśnfcfi, zbierania dat 
statystycznych i udzielania opinij fachowych, jako- 
koteż do rozdawania subwencyj rządowych i zda­
wania o nich sprawy; — Komisya kultury krajowej 
wnosi:

Wysoki Se'm uchwali:
Poleca się Wydziałowi krajowemu, by zbadał 

objawiając się potrzebę utworzenia w kraju re­
prezentacyj stałych dla spraw rolnictwa, oraz, by 
wszedł w rokowania z rządem o wysokość sumy, 
którąby tenże z funduszów państwowych na ten cel 
przeznaczył.

P. J a n k o  występuje przeciw wyrazom sprawo­
zdawcy, jakoby Towarzystwa rolnicze utraciły siły. 
Odstąpienie szkół rolniczych jest dowodem patryo- 
tyzmu a nie utraty siły. Mówca nie widzi przy­
czyny, aby ustrój dotychczasowy zastąpić inną in­
stytucja. której korzyści jeszcze nie są doświad­
czone. Mówca z zapałem wychwaTa działalność To­
warzystw gospodarskich i wnosi, aby nad wnioska­
mi komi8yi przejść do porządku dziennego.

P. R r u k o w i e c k i  nadmienia, że wniosek prze­
miany na Izbę rolniczą Towarzystwa był przed­
miotem głębokich d8bat w Towarzystwie Galicyi 
wschodniei i odrzucono ten wniosok. Obecnie coraz 
bardziej Towarzystwo się rozwinęło i szkoda było­
by je rozwiązywać. O cóż teraz chodzi? Aby byli 
nowi dygnitarze i nowe godności. W imieniu swo­
jego powiatu jak najmocniej protestuje przeciw 
wnioskowi i przyłącza się do wniosku p. Janki.

P. S t a d n i c k i  Jan. Kwestya jest. czy interesa 
rolnicze mają się oprzeć jedynie na ofiarności, czy 
też mają mieć podstawę w podatku i ustawie. 
W Galicyi koncentrowało się życie rolniczo w To­
warzystwach rolniczych wówczas, gdy w tych To­
warzystwach koncentrowało się wogóle życie publi­
czne. Obecnie życie publiczne gdaieindziej się obja­
wia, a Towarzystwa upadają. Towarzystwo rolnicze 
jednogłośnie zażądało ustawy Izby rolniczej. Ponie­
waż się jpdnak wydało komisji niestósownero, aby 
jedna część kraju miała instytucje, którejby dru­
ga nie posiadała i ponieważ projekt Izby rolniczej 
nie je^t jeszcze tak dojrzałym, jakby to życzyć 
wypadało, przeto komisya nie chciała występować 
z projektem, lecz musiała polecić Wydziałowi zba­
danie potrzeby i rokowania. Towarzystwa rolnicze 
nie staną się zbędne przez zaprowadzenie Izb rol­
niczych, lecz mogą obok tych istnieć.

P, Gr o s s  nie zgadza się z wnioskiem komisji, 
potrzeba utworzenia Izb rolniczych nie objawiła się 
w całym kraju, lecz tylko w Towarzystwie krakow- 
skiem. W lwowskiem objawiło się wprost przeciwne 
żądanie. Nsjbardz ej razi mówcę zapytanie rządu o 
wysokość suwy. Gdyby rząd miał dawać subwen- 
cyę to musiałby mieć ingerencyę, a tego nie potrze­
ba sobie życzyć, gdyż w takim razie Irba rolnicza 
sto łaby się urzędem. Lecz dziś rząd nawet przy­
szedł do przekonania, że takie instytucje nie mają 
racyi bytu. Rozwiązano komisję cho»u koni z tego 
powoda, że to jest ein Zwittergeschćift, welches 
an die Landwirtschaftlichen Vereine ubertragen 
werden muss. — Czeski Kulturrath jest sprawą czy­
sto polityczną, aby taką radą z ramienia rządu u- 
stanowioną zastąpić dawniejsza patryotyczne Towa­
rzystwa rolnicze. Nam nie potrzeba instytucji, któ­
ra krępowałaby czynności nasze i istniała — wie- 
rzaicie mi — tylko na papierze.

P. Henryk W o d z i c k i  przypomina, że przy dy­
skusji o dublańskiej szkole przedstawiano, iż Towa­
rzystwo rolnicze nie będzie mogło istnieć, jeśli nie 
damy mu rocznej renty 1600 złr. Przedstawiano to 
jako kwestyę żywotną Towarzystwa, a obecnie na­
gle rozwija się bardzo silnie. — (Szmer w sali tak, 
iż mówcy nic nie słychać.) Mówca staje w obronie

projektu Izby rolniczej- Niebezpieczeństwa ze stro­
ny rządu nieme, bo rząd niema sposobności wywie 
rgć wpływ.

W obronie Towarzystw rolniczych staje gorąco 
p. Ab r a h a mo wi c z ,  kieru'ąc swe arguments głó­
wnie przeciwko drugiej części wniesku i oświadcza, 
że za wnioskiem p. J a n k i  głosować będzie.

P. G r o c h o l s k i  podnosi, że Tow. agronom, 
nietylko u nas lecz wszędzie miały zadania repre­
zentowania interesów rolnictwa w nbec rządu. Dl* 
tego istnienie Izb rolniczych nic- da się pogodzić 
z istreniem Towarzystw, bo obydwie te instytucje 
mają ten sam zakres działania. To«r krakowskie 
«wą petycją dało wyraz, że dalej istnieć nie chce. 
Tow. lwowskie stoi na stanowisku przeciwnem. Przy­
jęcie wniosku komisji — nie łudźmy się, jest po­
czątkiem konania Towarzystwa rolniczego lwowskie­
go, albo podziału Galicyi na dwie połowy. (Brawo. 
P. W o d z i c k i  prosi o głos). Oświadcza się również 
za wnioskiem p. Janki.

P. R o m e r  stawia poprawkę, aby wniosek ogra­
niczyć na Kraków i nie polecać rokowań z rządem 
o subwencyę.

Po powtórnem przemówieniu p. Krukowieckiego, 
który dowodzi, że krakowskie Towarzystwo się nie 
rozwijało dla tego, iż na oddziały się nie podzieliło, 
zabiera głos p. R o m e r  i oświadcza, że swoim 
wnioskiem chciał sprowadzić rzecz do tych roz­
miarów, jakie zamierzało pierwotnie Towarzystwo 
krakowskie. — Wniosek p. Romera nie zo3tsł po­
party.

P. Janko bardzo cichym głosem popiera raz je­
szcze wniosek przejścia do porządku dziennego.

P. Wodzicki protestuje przeciw temu, jakoby 
krakowianie chcieli podziału kraju. Często bolejemy 
nad tem, że brak nam tego, co ma wschodnia Ga­
licja, lecz ze względów wyższych nie domagamy 
się tego. (Brawo ) _

P. P o l a n o w s k i  jako sprawozdawca broni wnio­
sku komisji, który kwestyi nie przesądza, gdyż daje 
rzecz do zbadania Wydziałowi krajowemu. Skoro 
Izby handlowe tak korzystne rozwijają działanie, 
nie poimuje mówca, dla czego tak się obawiają 
Izb rolniczych.

Za przejściem do porządku dziennego oświad­
czyła się znaczna większość, zaczem wniosek komi­
sy! upadł.

Przystąpiono potem do udzielania prawa poboru 
myt i wyższych dodatków do podatków, po ezem 
petycyę gminy m. Głogowa o pozostawienie w Gło­
gowie sądu odstąpiono rządowi do uwzględnienia; 
kilku urzędnikom Wydziału krajowego udzielono 
zaliczki na płacę, — petycyę wydziału powiatowe­
go w Dolinie o subwencyę na rekonstrukcję drogi, 
do Wełdzirza odstąpiono Wydziałowi krajowemu do' 
możliwego uwzględnienia; podobnież postąpiono z pe- 
tycvą malarza Wilhelma Leopolskiego o subwencyę 
500 złr. na podróż do Włoch. W ciącru rozprawy 
nad petycją p. Zielińskiej o pożyczkę 800 złr. na 
rozszerzenie szkoły robienia sztucznych kwiatów, 
zabrakło kompletu. Marszałek zamknął posiedzenie

L w ó w  17 października,

23d e  posiedzenie sejmowe.

Z początku odpowiada komisarz rządowy na in- 
terpelacyę p. Wolańskiego, tyczącą się utrzymania 
w dobrym stanie drogi naddoiestrzańskiej. Rząd 
obowiązany jest drogi utrzymywać nad brzegami 
Dniestru w celu holowania galarów. Gdzie takowe 
są, utrzymuje je w dobrym stanie, gdzie ich niema, 
wydaje rozporządzenia by je zakładano. Tak też 
stało się w przypadku przez interpelanta poru­
szonym.

Wniosek do nstawy w przedmiocie zmian tery- 
toryalnych okręgów autonomicznych przedłożony 
przez p. S p ł a w i ń s k i e g o ;  imieniem komisji pra­
wniczej przyjęto bez rozpraw en bloc.

TTsta»a ta opiewa:
Art. I. Przez lat trzy od dnia ogłoszenia niniej­

szej ustawv, obszary, na które rozciąga się zakres 
działania Reprezentacyj powiatowych, zmieniane być 
mogą rozporządzeniami c. k. Rządu w porozumie­
niu z Wydziałem kraj.

Po upływie zaś lat trzech zmiany takie tylko 
w drodze ustawy krajowej nastąpić mogs (§. 3 ust. 
o Repr. pow. z dni* 12 sierpnia 1.866 r.)

Art. II. Ustawa niniejsza wchodzi w życie z d. 
jej ogłoszenia.

Art. III. Wykonanie niniejszej ustawy polecam 
Memu Ministrowi spraw wewnętrznych.

Kilka petycyj w związku z tym przedmiotem bę­
dących uznano za załatwione i odstąpiono Wydzia­
łowi do bliższego zbadania.

Następuje sprawozdanie komisji budżetowej o 
b u d ż e c i e  s z k o l n y m.

Po wyczerpującem sprawozdaniu komisya (rtf. 
Smarzewski) wnosi następujący preliminarz krajo­
wego fanduszu szkolnego:

A W y d a t k i  Zwycz. Nadzw. Razem 
Zlr. Zir. Złr.

Rubr. I. Zasiłki dla fun­
duszów szkoln.
okrtsiwych . • 238247 — 238247

„ II. Substytucje . • 40000 — 40000
„ III. Zasiłki czasowe

dla szkół utrzy­
mywanych przez
korporaeye . • - — 3220 3220

„ IV. Adjuta . . . • ; 5000 — 5000
„ V. Remuneracyc i
„ „ zapomogi:

1. Remuneracye 
zmienno i zapo­
mogi 20000 złr.
2.Remuueracye 

za naukę robót
ręczn. 2000 złr. 22000 — 22000

„ VI. Podatki i daniny 161 — 161
„ VII. Koszta podróży

i dyety naucz. 2000 — 2000
„ VIII. Dodatki pięcio­

letnie dla naucz, 
etatowych . . . 

„ IX. Dod&tek do fan­
duszu emerytal. 

„ X. Emerytury dla 
nauczycieli, któ­
rzy stracą posady 
wskutek organi-
z a s y i ................

„ XI. Dary z łaski . . 
„ XII. Potrzeby szkolne 

ogólnej natury . 
„ XIII. Różne wydatki . 
„ XIV. Na szkolne bu­

dynki gminom:
1. zwrotne za­

liczki ................
2. bezzwrotne

raliczki.............
Suma wydatków:
B. D o c h o d y

Rubr. I. Odsetki od ka­
pitałów .............

„ II. Dochody z dóbr, 
realności i innych
p r a w ................

* III. Dodatki . . . .  
„ IV. Zysk ze Bprzeda- 

źy książek szkol­
nych ................

„ V. Zapisy i daro­
wizny .............

„ VI. Taksy od Bpad-
ków ................

„ VII. Rozmaite docho­
dy;
1. zwroty zali­
czek danych o- 
kręgom z rubry­
ki I. wydatków
2. Zwroty z in­
nych rubryk bud­
żetowych . . . .
3. Rozmaite . . 

„ VIII. Dodatek ze skar­
bu państwa . .

„ IX. Żwroty zaliczek 
udzielonych gmi­
nom na budynki
szkolne.............
Suma dochodów 
Z porównania su­
my dochodów ze

10000 — 10000

12800 — 12800

— 5000 
4000 —

5000
4000

5000 — 
3000 —

5000
3000

-  15000 15000

— 10000 10000
342208 33220 3754*28 
Zwycz. Nadzw. Razem 

złr. złr. złr.

16114 — 16114

10 — 
722 —

10
722

2835 — 2835

8500 — 8500

— 30000 30000

2000 — 
15 —

2000
15

54943 — 54943

— 15000 15000
85139 45000 130139

375428

— — 245289

Okazuje się nie­
dobór do pokry­
cia z funduszu 
krajów, w kwo-
cie • • • • • • •  --------

W rozprawie ogólnej zabiera głos najpierw p. 
X. K ac z ała.  Zapowiada on, że tym razem nie 
staje na Btanowisbu narodowościowem lecz czysto 
dydaktyoznem i ekonomicznem. Otóż pod tym 
względem uskarżać Bię musi, że szkoły ludowe 
są w najgorszym stanie, że tam nie uczą rzeczy 
w praktycznem życiu potrzebnych, gospodarstwa, 
oszczędności, a Rada szkolna nawet nie zdobyła 
się na książkę do nauki gospodarstwa. Ciemnota 
szerzy się ciągle między Indem, a skutkiem tego 
ziemia przechodzi ustawicznie w ręce obce. Jeśli 
tak dalej pójdzie, to cały kraj niebawem będzie 
wywłaszczonym. Nie teoryi, nie gramatyki, lecz 
gospodarstwa i oszczędności uczyć należy w szko­
łach ludowych. Mówca tyle uważa za obowiązek 
nadmienić, nie stawia jednakże wniosku żadnego.

P. S a w c z y ń s k i  odpiera wywody poprzedniego 
mówcy. Plan nauk nie ze wszystkiem odpowiada 
potrzebom, lecz o poprawienie go powinien był się 
mówca upomnąć, jako delegat do Bady państwa 
w Wiedniu. Plany naukowe są bowiem dziełem 
rządu centralnego, a nie Rady szkolnej, która je­
dynie wykonywa zarządzenia władzy centralnej.

Tam układają plany równe dla wszystkich kra­
jów koronnych i nie uwzględniają potrzeb i warun­
ków naszego kraju. Niepodobna zresztą wszystkim 
dogodzić Jedni chcą uczyć dzieci włościańskie pra­
wa, drudzy medycyny i t. p. a nawet podniósł się 
głos przy ankiecie naftowej, która obradowała 
podczas wystawy, aby dzieci uczyć geologii. Mówca 
rozwija dalej swe poglądy pedagogiczne na cele i 
przeznaczenie szkoły ludowej. Dajcie dziecku do­
stateczny zasób bogactwa umysłowego, oświećcie u- 
mysł i stree, napełnijcie je wiarą, lecz nie zaj­
mujcie rachunkiem i realizmem zbyt wcześnie, bo 
zamiast uchronić od lichwy, zrobic!e z tych dzieci 
lichwarzy. Stwierdza dalej mówca, że szkoły ludo­
we się rozwijają, że coraz światlejsi przychodzą 
nauczyciele a lud się do nich garnie, że pogląd 
X. Kaczały jest nadto czarny i jednostronny, bo 
spoglądnąć tylko na 10 lat wstecz, a znajdziemy 
ogromny postęp. . . . .  . .

Po krótkiem przemówieniu p. J a s i ń s k i e g o ,  
zabiera głos p. Ko wa l s k i  w obrocie p. Karżałr. 
X. Kacmła niepntrzebował w Wiedmu upominać 
się, bo Rada szkolna iest tak samo organem rzą­
dowym, więc mówiąc do niej mówił do rządu. Rze­
czywiście zdaniem mówcy szkoła ludowa jak ją o- 
becnie zorganizowano nie odpowiada potrzebom i 
słusznym wymaganiom. Pomijają mówcy ruscy tym 
razem kwestve Darodowe, upośledzenia narodowości 
ruskiej, a uderzają jedynie na system, który zda­
niem ich do najgorszych musi doprowadzić rezul­
tatów.

P. K r u k o w i e c k i  występuje gorąco w obronie 
szkół i nauczycieli. Dzieci robią nadzwyczajne po­
stępy, w stosunku do dawniejszych czasów jest o- 
gromny postęp. Mówca daje słowo honoru, że 
w czwartej klisie gimnazjalnej nie wiedział tyle, 
co teraz wie każdy dzieciak. Dzieci się r*ą  4o 
szkół, żądają by rodzice je tam zawozili. Postęp
jest w oczy bijący. . . .  j  • •

Sprawozdawca p. S m a r z e w s k i  nie Bądzi się 
być powołanym jako referent komisji budżetowej,

iść na to pole, na które we3zli poprzedni mówcy. 
Gdy przeciw wysokości cyfer żadne nie były pod­
niesione zarzuty, prosi jedynie o przyjęcie budżetu, 
który też bez zarzutu i bez dyskusji Izbi prryj- 
muie aż do p^z. XIV.

Do póz. XIV zabera głos p. Z v h l i k i e w i c z  i 
ze względu, że po ustanowieniu 34% dodatku na 
potrzeby krajowe, pozostawić pierwsze do pokrycia 
95,000. Trzebaby tsdy powiększyć dodatek o 2 c. 
Tego nalely w tym roku koniecznie uniknąć, a do 
tego '■ dalie sposobność rubr. XIV, która można 
oszczędzić. Mówca wnosi aby upoważnić Wydział 
krajowy i Radę szkolną do wydatkowania z fundu­
szów na badowę nowych szkół ludowych do końca 
r. 1878 przyzwolonych także w ciągu roku budże­
towego 1879 w wysokości 25.000 żłr., a mianowi­
cie na zaliczki zwrotne 15,000 złr., na zaliczki bez­
zwrotne 10,000 złr.

Sprawozdawca potwierdza, że Rada szkolna ma 
jeszcze dawniejsze fundusze do dyspozycji i co do 
swej osoby zgadza Bię z wnioskiem p. Zyblikiewi- 
cza, puczem wniosek przyjęto, a tem samem pozy­
cja XIV w budżecie odpada.

Wskutek tego suma wydatków nadzwyczajnych 
przedstawia się w cyfrze 8220, a suma wydatków 
w kwocie 350,328 złr., niedobór zaś do pokrycia 
w kwocie 249,089 złr.

Następuje sprawozdanie komisji edukacyjnej w 
przedmiocie stosunków osobistych nauczycieli szkół 
ludiwych, należących do siły zbrojnej.

Sprawozdawcą jest Dr Euzebiusz Cz e r  k a w ­
ek i. Komisya proponuje ustawę o 12tu paragra­
fach.

P. P i e t r u s k i  wnosi, aby, gdy elaborat komi­
sji nie różni się od projektu Rady szkolnej — a 
rzecz jest bardzo pilną, przyjąć en bloc.

P. G z e r k a w s k i  nadmienia, że komisarz rzą­
dowy zapowiedział kilka poprawek, które komisya 
przyjmuje. Z temi zmianami sprawozdawca nic nie 
ma przeciw uchwaleniu en bloc.

Projekt tej ustawy uchwalonej en bloc razem 
z poprawkami podamy później.

Bez rozpraw przyjęto następnie wnioBki komisji 
budżetowej o petycyi mieszkańców powiatu Miele­
ckiego, w sprawie subwencji na odprowadzenie 
wód po obu stronach drogi krajowej Dembicko- 
Tarnobrzeskiej, które przedstawił p. S k a ł k o w -  
8 k i ,  a które opiewają jak następuje:

1) „Petycyę mieszkańców powiatu Mieleckiego o 
udzielenie subwencji na odprowadzenie wód po 
obu stronach drogi krajowej Dembicko-Tamobrze- 
skiej, przekazuje Bię Wydziałowi krajowemu do 
dokładnego zbadania stanu rzeczy i sprawdzenia 
preliminowanych kosztów rzeczonych robót odwo­
dniających".

2) Upoważnia się Wydział krajowy do udziele­
nia z funduszu krajowego na odprowadzenie wód 
po lewej stronie drogi Dambicko-Tamobrzeskiej, 
których koszt na 25,751 złr. obliczono, subwencji 
w kwocie 2000 złr., a na odprowadzenie wód po 
prawej Btronie drogi Dembicko-Tarnobrzeskiej, któ­
rych koszt na 96,641 złr. obliczono, subwencji 
w kwocie 8000 złr. pod następującemi warun­
kami:

a) „strony interesowane zawiążą spółkę wodną 
wedle u s ta ^  krajowej z dnia 14go marca 1875 i 
prżedłożą statut Bpółki do zatwierdzenia Wydziału 
krajowego;

b) w statucie spółki ma być oznaczony termin 
ukończenia robót odwodniających, wedle uznania 
Wydziału krajowego;

c) udzielenie Bubwencyi 2000 złr. i 8000 złr. 
czyni Bię zawisłem od tego, jeżeli e. k. Rząd taką 
Bamą subwencyę na wykonanie rzeczonych robót 
udzieli".

3) W budżecie na r. 1879 wstawia się na ten 
cel kwotę 10,000 złr."

Nastąpił wybór zastępcy członka Wydziału kra­
jowego z kuryi miast i Izb handlowych w miejsce 
p. Hausnera. Po przerwie zarządzonej w celu po­
rozumienia się co do wyboru, przedsięwzięto wy­
bór, a następnie ogłoszono rezultat następujący: 
Głosujących było 19. P. Chrzanowski otrzymał 9, 
p. Wajgart 8, p. Zncker 2 głosy, nikt tedy nie 
został wybrany.

Na wieczornem posiedzeniu będzie tedy przed­
sięwzięty ponowny wybór.

Wskutek interpelacji p. K o z i e b r o d z k i e g o  
p. Stadnicki Edward oznajmia, że komisya lustra­
cyjna zajmuje się jego wnioskiem o zmianie regu­
laminu dla Wydziału krajowego i przedłoży pra­
wdopodobnie wniosek na najbliższej seByi.

Tenże sam p. K o z i e b r o d z k i  interpeluje Wy­
dział krajowy, dla czego regulamin Dby handlowej 
w Brodach w niemieckim języku dołączony jest do 
sprawozdania Wydziału krajowego.

P. We r e B z c z y ń s k i  odpowiada, że regulamin 
umieszczono w tym języku, w jakim Izba brodźba 
obraduje.

Następuje sprawozdanie komisy i administracyjnej 
o reformie ordynacji wyborczej Izb handlowych.

Jak to już w swoim czasie donosiłem, Wydział 
krajowy wskutek przekazanej mu petycyi korpora- 
cyj rękodzielniczych o zmianę ordynacyi wyborczej 
Izby handlowej lwowskiej w tym kierunku, fcby 
przemyt ł był lepiej reprezentowany — wziął pou 
rozwagę ordynacye wszystkich Izb handlcwycn
w Galicyi. , „„„„„Co do tej głównej kwestyi pom nożenia reprezen­
tantów przemysłu. .

Wydział krajowy zauważył, że gdziekolwiek istnie­
ją stosunki do naszych podobne, gdzie przemysł 
jest mało rozwinięty i ogranicza się przeważnie do 
rękodzielnictwa z miejscowym tylko odbytem a 
wpływem i obrotem kapitałów nie dorównywa han­
dlowi, wyznaczono mu Btosunkowo mniejszy udział 
w Izbach handlowo-przemysłowych, aniżeli handlowi.

Jednę tylko niewłaściwość ordynacyi wyborczej, 
wydanei dla Izby lwowskiej, uważa sprawozdanie 
Wydziału za dość ważną i stanowczą, aby na niej 
oprzeć wnioski do niektórych zmian, a to rac?ej 
ze względu na słuszność i dobro publiczne, aniżeli 
wskutek przytoczonych liczebnych nierówności. 
Z ośmiu okręgów wyborczych, na które obwód tej 
Izby jest podzielony, tylko cztery pierwsze posyłają



do niej reprezentantów przemysłu, cztery inne, o- 
bejmujące powiaty polityczne Sanocki, Liski, Bire- 
recki. Brzozowski, Krośnieński, Samborski, Staro­
miejski, Turecki, Drohobycki, Rudecki, Żółkiew ki, 
Sokalaki. Rawski, Cieszanowski, Kołomyjski, Horo- 
deński, Saiatyński i Kossowski, nie posiadają wcale 
reprezentacyi swojego przemysłu. O wół Wydział 
krajowy utrzymuje, it  stałoby się zadość wszelkim 
słusznym wymaganiom, gdyby sekcyę przemysłową 
Izby handlowo-przemysłowej lwowskiej wzmocniono 
czterema członkami z powyższych, dotąd pod tym 
względem pomijanych okręgów wyborczych. Gdyby 
to nastąpiło, liczyłaby sekcya przemysłowa 12 za­
miast 8 członków. O połączeniu pomniejszych za­
robkujących, a w szczególności kramarzy i szynka- 
rzy z rękodzielnikami w jednem gronie wyborczem, 
nie czyni żadnej wzmianki, ani też nie znajduje 
w niem powodu do jakichkolwiek wniosków.

Go do Izby handlowo-przemysłowej k r a k o ­
w s k i e j ,  zrobił Wydział krajowy spostrzeżenie, że 
w jej okręgu co do wysokości podatku, nadającej 
prawo głosowania przy wyborach, panuie pewna 
nierówność, którą uważa za niesłuszną. W samem 
mieście Krakowie dla kupców, ustanowiony jest 
cenzus 15 złr. 73 cnt., dla przemysłowców cenzus 
8 złr. 40 cnt. podatku zarobkowego, w reszcie okrę­
gu ten sam cenzus wynosi trzy razy mniej t. j. 
5 zlr. 25 cnt. dla kupców, 2 złr. 62 Va cnt. dla 
przemysłowców. Z uwagi, że ordynacye wyborcze 
Łb handlowo-przemysłowych we Lwowie, Brodach, 
Pradze, Tryeście i innych nie wprowadzają żadnej 
różnicy między wyborcami głównych misst i reszty 
okręgów, a jedynie ordynacja wyborcza wiedeńskiej 
Izby nakłada podwójną kwotę podatkową w poró­
wnaniu z wyborcami okręgu jako cenzus, Wydział 
krajowy uważa za słuszne, aby w Krakowie zniżo­
no cenzus podatkowy co najmniej do 10 złr. 50 ct. 
dla kupców, a do 5 zł. 25 cnt. dla przemysłow­
ców, gd /ż  zapewne różnice między kupcem kra­
kowskim "a tarnowskim, lub przemysłowcem krako­
wskim a przemysłowcem okręgu co do zamożności 
nie są większe od różnic, jakie pod tym względem 
zachodzą między kupcami i przemysłowcami Wie­
dnia z jednej, a Dolnej Austryi z drugiej strony.

W ordynacyi wyborczej b r o d z k i e j  Izby han­
dlowo-przemysłowej, nie proponuje Wydział krajo­
wy żadnej zmiany. Nie zapomina wprawdzie, że 
w rozprawach wysokiego Sejmu o petycyi korpo- 
racyj rękodzielniczych lwowskich, podniesiono za­
rzut przeciw § 1 tej ordynacyi z powodu, że przy­
znaje Brodom 15 reprezentantów w Izbie, a reszcie 
okręgu tylko 12. Wszelako zmiana tego postano­
wienia nie wydała się Wydziałowi pożądaną. Ośm- 
naficie Izb austryacko-węgierakiej monarchii posiada 
w swych ordynacyach wyborczych podobne postano­
wienia, chociaż stosunek między ludnością miaBt, 
będących siedzibą Lb, a ludnością okręgów ma być 
jeszcze niekorzystniejszy niż w Brodach. A prze­
waga Brodom w ordynacyi wyborczej przyznana, 
ma tę korzyść według twierdzenia Wydziału, że 
daje rękojmię regularnego toku czynności w Izbie 
Sami wyborcy z okręgów poza Brodami położonych, 
powodowali się, jak wieść niesie, przy ostatnich wy­
borach, względami utylitarnemi, i wybrali do Izby 
11 członków, z pomiędzy osób zamieszkałych w Bro­
dach, a tylko jednego członka z Brzeżan. Wydział 
krajowy nie przypuszcza, iżby powiększenie liczby 
członków z okręgów poza Brodami położonych, Ba' 
mo przez się mogło zmienić albo ustrój Izby, albo 
jej czynnościom nadać inny kierunek.

Komisya administracyjna w części tylko mogłaby 
się zgodzić na rozumowania Wydziału krajowego, 
a rozbierając dane okoliczności, do odmiennych nie­
co dochodzi rezultatów.

PrzedswszyBtkiem mniema, że porównania staty­
styczne z innemi prowincyami monarchii, na któ 
rych Wydział głównie opiera swoje wywody, mogą 
wprawdzie posłużyć do łatwiejszego i gruntowniej- 
szego oryentowania się w sprawie; atoli podstawą 
do ostatecznej decyzyi winny być jedynie dobrze 
rozpoznane względy na stosunki i potrzeby krajo­
we. Nadto przedstawiony przez Wydział materyał 
nie wystarcza, aby w zupełności usprawiedliwić u- 
jemne przeważnie jego konkluzye.

Czyli rzeczywiście, jak przypuszcza Wydział kra 
jowy, właśnie okręgi tych Izb handlowych i prze­
mysłowych w swych Btosunkach ekonomicznych są 
bardziej do naszego kraju zbliżone, w których re 
prezentacje przemysłu są o wiele rłabsze, nie zda­
je się być dostatecznie udowodnione, zwłaszcza, je 
żeli zważymy, że pomiędzy niemi znajduia się mia' 
sta handlowe, jak Tryest albo Rieka (Fiume), t 
niektóre okręgi posiadające Izby handlowo-przemy 
Błowe z przewagą sekcyi przemysłowej, lub z ró 
wną liczbą reprezentantów w obydwóch sekcyach 
jak Debreczyn, Lubiana, Koszycs, nie mają prze­
my i łu tak świetnie rozwiniętego, jak okolice w ści­
ąłem znaczeniu słowa przemysłowemi zw*ne. To 
jednak pewna, że podobnie jaskrawe upośledzenie 
stanu przemysłowego jak we Lwowie, lub Brodach, 
powtarza się ledwie tylko w sześciu innych Izbach 
zresztą cyfry wszędzie są o tyle do s cb e zbliżone, 
że ich różnica przynajmniej nie r z i nikogo, kto 
dla danego ustroju instytucyi szuka w, rozumowa­
nych podstaw.

Według spisów ludności z r. 1869, mięła w okrę­
gu Izby handlowo-przemyEłowej lwowskiej wynosić 
liczba wszystkich prze­
mysłowców .................. 20.794, t. j. 69°/0
wszystkich kupców . . 9,510, t. j. przes’ło 31°/( 
ogólnej cyfry jednych i
drugich .........................
a według nowszych do­
kładniejszych obliczeń 
licrba przemysłowców .
Lczba kupców . . . .  .______
ogólnej cjfry obu . . . 24,474

Te liczby wskazywałyby oraz 
miał zachodzić w składzie obu

30,304

15,668, t  j. 6 4 #  
8 806, t. j. 3 6 #

stosunek, jakiby
_____________  sekcyj, gdyby na

nich bezwarunkowo chciano oprzeć organizację in­
stytucyi. Wszakże petycya nie domaga się tego, 
pomua zapewne wpływu, który może mieć obrót 
większych kapitałów, lokowanych w handlu. Słu­
sznie jednak żąda, aby przyznano i przemysłowi 
stanowisko odpowiednie wielkiej doniosłości jfgo  
produkcji i idącego za nią ekonomicznego znaczę 
ma, uwydatnionego może najdosadniej w reprezen 
towan.j przez niego sile podatkowej.

Ze statystycznego przeglądu można się przekonać, 
że we ^szorstkich starostwach, położonych w okręgu 
lwowskiej Izby handlowo przemysłowej liczba prze 
myśliwców, większa jest od liczby kuprów, ale nad 
to z wyjątkiem miasta Lwowa w każdem starost­
wie z osobna suma składanego przez nich poda­
tku zarobkowego przewyższa kwotę, którą skła­
dają kupcv.

Ogół 8806 kupców w całym okręgu płaci ra-
.................................... 69,110 złr. 25 cnt.

a ogół 15.668
Ców razem przemysłow-

104,961 złr. 60 cnt.

łonieważ podatek opłaca­
ny łącznie przez obydwie 
strony wynosi . , . . 174,071 złr. 85 cnt. 

lodatek zarobkowy, opłacany przez kupców, czym 
mniej więcej tylko 39 .7# , a podatek zarobkowy 
irzemyBłowców 6 0 .3 #  całej sumy. Przypada zaś 

na jednego kupca w przecięciu 7 złr. 84 cnt., a 
na jednego przemysłowca w przecięciu 6 złr. 69 c., a 
zatem prawie tylko o 1 złr. moiej od kupca, co 
znowu wyrównywa wyższy odsetek ogólnej sumy 
podatku.

Wobec tych faktycznych stosunków uważałaby 
comisya admiuistracyjna podwyższenie liczby człon- 
ców sekcyi przemysłowej w lwowskiej Izbie han­

dlowo-przemysłowej do wysokości 16 i zrównanie 
lej w ten sposób ze sekcją handlową za stósowne 

usprawiedliwione i w tym duchu proponuje wy­
sokiemu Sejmowi uchwałę.

Czy stopa podatkowa, tak zwany cenzus, usta­
nowiony dla kupców i przemysłowoów w K r a k o -  
w i e jest rzeczywiście uciążliwy i niesłuszny w sto­
sunku do trójuasób niższej stopy, przyjętej dla re­
szty tamecznego okręgu, nie da się, zdaniem ko- 
muyi administracyjnej z góry orzec bez dokładniej 
szej znajomości miejscowych warunków. Dotąd nie 
slysze.no ze stron interesowanych skarg na tę rze­
komą nierówność. Łba handlowo przemysłowa kra­
kowska rozwijała się pod wpływem swojej ordyna­
cji wyborczej normalnie, ciesząc się pełnem zau­
faniem swojego okręgu i całego kraju. Przypuszcza- 
ąc, że w niej członkowie krakowscy moralną przy­

najmniej mają przewagę, wyższy cenzus dla miasta 
jest jakoby obywatelskiem zaparciem się jego ku­
pców i przemysłowców wobec reszty okręgu, jako 
by wyrównaniem obopólnych interesów. Komisya 
administracyjna uważa jakąkolwiek zmianę w tym 
względzie, co najmniej za przedwczesną i dlatego 
nie może zalecić Wysokiemu Sejmowi uczynionego 
ze Btrony Wydziału krajowego co do krakowskiej 
Izby wniosku.

W Izbie handlowo-przemysłowej brodzkiej repre- 
zentacya stanu przemysłowego w równie niekorzy- 
stnem jak we Lwowie liczebnie w porównaniu z re- 
prezentacyą handlu znajduje się położeniu, gdyż 
sekcya przemysłowa liczy tylko 9 członków, wobec 
18 członków sekcji handlowej. Wszakże komisya 
administracyjna nie poważa się zalecać wysokiemu 
Sejmowi uchwał co do możliwych zmian w stosun- 
tach tych cyfer; brak jej bowiem do ocenienia ich 
doniosłości dostatecznych statystycznych podstaw; 
nie odezwały się też przeciw nim z żadnej Btrony 
akiekolwiek zażalenia.

Nie może jednak podzielać zdania Wydziału kra­
jowego, jakoby niesprawiedliwy rozdział mających 
się w każdym razie do Izby brodzkiej wybrać człon­
ków na okręgi wyborcze, był dla spraw kraju w o- 
góle, a dla reprezentowanej w pomienionej Izbie 
ego części obojętny. Miasto Brody, co tak przewa­

żną tam ciesry się reprezentacją, ma w okrągłej 
liczbie tylko 20,000 mieszkańców, a łącznie z o- 
kręgiem złoczowskim ty Izo 1,769 kupców i 2 868 
przemysłowców, którzy razem opłacają podatku za­
robkowego roeznie 15,928 złr. w. a. W okręgu 
tarnopolskim znajduje się 8,144 kapców i 4 871 
przemysłowców; jedni i drudzy razem płacą poda­
tku zarobkowego 15,087 złr.; główne jego miasto 
Tarnopol liczy przeszło 20,000 mieszkańców, a prze­
cie cały okrąg wybiera tylko 3 członków tj. 2 do 
sekcyi handlowej, a 1 do sekcyi priemysłowej, cho­
ciaż leży w nim miejscowość pod jednym i drogim 
względem tak szybko i potężnie wzrastająca, jak 
Podwołoczyska. Okrąg zaleszczycki liczy 1491 ku­
pców i 2800 przemysłowców, opłacających razem 
podatku zarobkowego 10,250 złr. a posyła także 
tylko trzech reprezentantów do Izby brodzkiej. po­
dobnie jak okrąg brzeżański, w którym jest 1126 
kapców a 2989 prze mysłowców, a podatek zarob­
kowy jednych i drugich wynoBi łącznie co roku 
9797 złr.

Oceniając te stosunki, a w szczególności stano­
wisko, jakie pod względem handlowym i przemy­
słowym zajmuje okrąg tarnopolski, odzywały Bię 

komisji administracyjnej głosy, które popierały 
myśl utworzenia czwartej dla naszego kraju I«b> 
handlowo-przemysłowej w T anu poi u. Wcieliwszy 
do niej dotychczasowe okręgi wyborcze: tarnopolski, 
znleszczycki i brzeżański, oirzymanoby dość rozległy 
obwó.1, a obok niego obwód złoczowski z siedzibą 
Izby w Brodach, mógłby dalej istnieć nienaruszony, 
reprezentując zawsze jeszcze wcale poważną liczbę 
kupców i przemysłowców, jako też niepoślednią siłę 
podatkową. lani sąd iii, że co najmniej przenie 
sienie siedziby Izby /. Brodów d> Tarnopola, było­
by w wyce kim Btopniu pożądane, gdyby Bię nie 
obawiano koiztów, jakieby połączone być mogły 
z utworzeniem czwartej Ł by haudlowo-przemysło 
wej. Atoli jeden i drogi wnioeek zmierzałby do 
zmiany ustawy państwowej o Iibach handlowych, 
trudniejszej w każdym razie do przeprowadzenia, 
a me tyczącej się bezpośrednio ordynacyi wybor­
czej, której zbadanie w pierwszym rzędzie było 
w inteneyach wysokiego Sejmu. Pozostawiając prze­
to komisji administracyjnej poruszone tu kwestye, 
których ważności zaprzeczyć niepodobna, rozstrzy­
gnięciu późniejszych i pomyślniejszych czasów, po 
stanowiła na razie dążyć do usunięcia najjaskra­
wszej niewłaściwości, jaka się okazuje w rozdziale 
reprezentantów Izby brodzkiej na jej okręgi wy­
borcze. Według jej mniemania wypadłby ten roz­
dział najstosowniej i najsprawiedliwhj, gdyby wzię­
to za podstawę d ) niego kwoty opłacontg i przez 
każdy okrąg zarobkowego podatku. Wzgląd uty­
litarny, a zresztą w ustawie piństwowej zastrze­
żony, aby przynajmniej połowa członków Izby była 
w miejscu jej siedziby zamieszkała, nie potrzebo 
wałby być naruszony, a pnestrzi galiby go zapewne 
jak dotąd we własnym interesie sami wyborcy, nie 
będąc od prawa wpływania na skład reprezentacyi 
wykluczeni.

Komisya wnosi tedy:
Wysoki Sejm raczy uchwalić:
Wzywa się c. k. rząd, aby na zasadzie ustawy 

z dnia 29 czerwca 1868 r. (D. u. p. Nr. 85) spo­
wodował zmianę crdynacyj wyborczych dla Izb 
handlowych i przemysłowych we Lwowie i w Bro 
dach w tym duchu:

1) aby liczba członków sekcyi przemysłowej 
w lwowskiej Izbie handlow i-przemysłowej powię­
kszona została o ośmiu, a w ten sposób powiększona 
liczba reprezentantów rozdzielona była na okięgi  
wyborcze w stosunku opłacane i w Każdym z men 
przez kupców i przemysłowców sumy podatku za­
robkowego ;

2) aby uchylono z ordynacyi wyborczej tejże 
Izby handlowo-przemysłowej postanowienie, ze przy 
wyborach z rękodzielnikami i przemysłowcami w je­
dnej grupie, mają głosować także mue osoby z ka 
tegoryi pomniejszej zarobkowości, trudniące się wła­
ściwie handlem, jakoto pomniejsi kupcy, kramarze, 
szynkarze i t. p.;

3) aby w ordynacyi Izby handlowe-przemysłowej
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brodikiej uskuteczniono sprawiedliwszy rozdział re­
prezentantów handlu i przemysłu na poszczególne 
okręgi wyborcze, a to na zasadzie opłacanej w ka­
żdym z nich przez kupców i przemysłowców sumy 
lodatku zarobkowego.

P. H a u s n e r  żałuje, że muai bronić zasad zdro­
wych przeciw komisji, która je zapoznaje. Przy- 
lomina przebieg sprawy reformy Izb handlowych 

od czasów gdy korporacye rękodzielnicze lwowskie 
wniosły znaną petycję i pomnożenie reprezentan­
tów przemyt łu. Mówca wówczas był przeciwny tśj 
letycyi. Uwsżał bowiem drogę jaką obrali petenci 
ako niewłaściwą, gdyż korporacja każda autono­

miczna powinna swe skargi załatwiać w swoim łonie, 
nem bardzićj w takićj sprawie, gdzie Sejm nie ma 
innćj ingerencji jak tylko wezwać rząd. Ingerrn- 
cya rządowa zaś jest widowiskiem bardzo niepo- 
deszającem. Tymczasem Izba lwowska dawnićj 
irzeważnia niemiecka, odrodziła s ę  w zdrowym 
tieranku narodowym, a to dla tego, bo obrała 
właściwą drogę tj. inicjatywę wyborców, gdy prze­
ciwnie petycja ta w niawłaciwćj drodze zażalenia 
irzed Sejmem wytoczona pozostała dotąd bezsku­

teczną. Mówca porównywał ordynacye wyborcze 
wszystkich Izb handlowych i przekonał się, że po­
stanowienia odnośnych §§fów regulaminu brodzkićj 
izby zgodne są z wszystkiemi innemi ordynacyanr, 

gdy p. Krzeczunowicz przedstawiał t3 postanowie­
nia jako wynik szciególnćj bezczelności żydów- 
8kjćj.

Wydział krajowy poszedł tedy właściwą drogą, 
komisya zaś poszła o wiele dalćj, gdyż proponuje 
zupełne zadośćuczynienie petycyi. Mówca nie m iał­
by nic przeciw temu, równie nie ma nic przeciw 
ustępowi wniosku co do krakowskićj Izbyhandlo- 
wćj, lecz gorąco wystąpić musi przeciw wnioskom 
yczącym się Izby brodzkiśj. Co do Krakowa ko­
misya nic nie proponuje, wychodząc ze słusznego 
założenia, że skoro nie ma ztamtąd skargi na wy­
soki cenzuB, nie ma powoda do ingerencyi Sejmu. 
Powinna była jednakże co do Brodów trzymać się 
lonsekwentnie tćj samśj zasady, gdyż ztamtąd nie 

ma skargi. Mówca dowodzi, że jeśli w Brodach ist­
nieje przewaga miejscowych żywiołów nad zamiej- 
scowemi, to musi tak być i jest wszędzie, gdyż 
Izba musiałaby przestać funkeyonować, gdyby mia- 
a większość zamiejscowych członków. Tak samo 
est w 18tu innych Izbach au3tryackich. Skarży się 
nówca dalćj, iż kraj ze szczególną mezgrabnością 
raktuje sprawy brodzkie zapewne d la teg), żetam  
)ewna ilość ludnoś.i żydowskićj wyznaje zasady 

centralistyczne. Lecz meuważa za właściwe, aby 
wyznanie polityczne mogło dać powód do gorszego 
ub lepszego traktowania kogoś w sprawach eko­

nomicznych. Dowodzi dalćj cyframi, że Brody za­
sługują na to, aby im me była odję‘ą Ł ba lab u- 
szczuplony okrąg tejże i prosi o odrzucenie ustępu 
wniosku, tyczącego eię Brodów.

P. S i m o n  przypomina znowu przebieg sprawy 
petycyi korporacjj rękodzielniczych i sądzi, że o- 
becnie należałoby Izbie handlo * ćj samćj pozosta­
wić inicjatywę w sprawie tej reformy.

P. M a x  wdługićj przemowie dowodzi, ż j Tarno­
pol jako miejsce, w któ rem się cały handel Podó 
la koncentruje, zafcłaguje na własną Ł bę i wnisi, 
ażeby wezwać rząd, tby w drodze uBtawodawczćj 
wyjednał wyłączanie z okręgu brodzkiegc okręgów 
tarnopolskiago, zaleBZCsyckiego i brzezańskiego - 
utworzył nową Ł bę handlową w Tarnopolu.

Z powodu spóźnionćj pory odracza marszałek 
posiedzenie do wieczora odczytująi p smo Namie­
stnika, w którem tenżs oznajmia, iż N. P a n  p o ­
l e c i ł  z a m k n ą ć  B e s y ę  Bej  mo wą  dni  a 19 
b. ra.
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u nas pełno było i będzie „parlamentarnych" nie­
porozumień, którym przygrywa „muzyka Strau*a“.

Jeżeli sprawdzi się wiadomość o powrocie jene­
rała Filipowicza do Pragi, trzeba będue przyznać, 
że hr. Andraisy odniósł zwycęstwo zasadnicze. Nie
0 to bowiem rozchodzi się, kto będzie nadal na­
czelnikiem armii okupacyjnej, to je?t rzecz nader 
obojętna, ale z nazwiskiem jen. Filipowicza, łączo 
no słusznie znaczenia zasady i systemu. Około o- 
soby jenerała Filipowicza, który zaprowadzał rządy 
kroackie w zajętych prowincjach, poczęło szerego­
wać się całe stronnictwo, nie tylko z Słowian, ale
1 z Niemców złożone, stronnictwo dążące do osła­
bienia hegemonii madiarskiej. Aby związek ten 
zgnieść w samym zarodzie, trzeba było odwołać 
jenerała Filipowicza z Bośni, odwołać na teraz ni­
by tymczasowo, jak twierdzą dzienniki inspirowane.

bity. Z 10 kompanii: Bzeregowćy; Jan Sznja; Jan 
’opowicz ranni. Z 11 kompanii: Bierżant Franciszek 
’okorny, ranny; szeregowcy: Wasyl Gazduk, Wasyl 

C regorczak, Iwan Diakoneńko, Zacharyasz Kreczun, 
Emil Tudan, Iwan Mironiuk, Cyryl Marusiak, Wa­
syl Melneczuk, ranni. Z 12 kompanii: gefreiter 
Justyn 'Andrusiak, zabity; szeregowiec Gabryel Rey 
zabity; Szczepan Horyńczuk, Michał Broszkowaki 
ranni.

Wyborcy okręgu wyborczego Rohatyn-Bóbrka 
wystosowali do p. Kornela Ujejskiego następujące 
pismo:

List otwarty do Wgo Kornela Ujejskiego: 
Wielmożny Panie!

Zawiadomieni, że p n y  rozpisanym na dniu 24 
b. m. wyborze delegata do Rady państwa z kuryi 
większej własności w okręgi wyborczym Rohatyn- 
Bóbrka, ma bvć stawianą kandydatura Wgo Pana, 
niżej podpisani wyborcy tegoż okręgu, pomni rezo­
lucji z dnia 8 września b. r. w Rohatynie powzię­
tej, a posłuszni uchwale Koła sejmowego z dnia 
25 września b. r., tudzież spełniając obowiązek, 
jaki akt ten reprezentacyi kraju na nas wyborców 
nakłada —  zapytujemy niniejazem:

1) Czy rezolucyę Koła sejmowego z dnia 25go 
września b. r. uważasz co do Twej osoby za obo­
wiązującą?

2) Czy w razie wybora Wgo Pana do Rady 
państwa masz postanowienie należeć do Koła polskie­
go delegacji wiedeńskiei, jak to powyższa uchwała 
Koła sejmowego zaleca?
M ieczysław Onyszkiewicz, August Gorayski. W ła­

dysław  Russocki, M arceli Bogdanowicz, H ipolit 
Ceaykowski, Tadeusz M adejski, M ikoła j Toro- 
sieuńcz, Jan Czaykowski.

( | | )  Jako zręczny szermierz parlamentarny hr. 
Andrassy wszelkie robi przygotowania, aby zape­
wnić sobie zwycięstwo w delegacjach. Jak rzeczy 
stoją, m ża oa być pewnym około 40 głosów w ka­
żdej delegacyi, a zatem % większości. W delega- 
cyi przedlitawskiej nie zdoła wywJać żadnego za­
pału, cokolwiek uczyni lub wyrzeknie, ale w dele 
gacyi węgierskiej me zabraknie okrzyków: E ljen!  
na cześć hr. Andrassego, dbającego więcej o mte- 
resa węgierskie, aniżeli to przypuszczają krzykacze 
w Peszcie. Na poparcie swej polityki hr. Andrassy 
nie tylko odwoła Bię na księgę czerwoną, w której 
pierwsza nota wystosowana do Petersburga prze­
ciw traktatowi San Sttf.no, ważną gra rolę, ale 
nadto przedłoży komisjom cały szereg nader cie­
kawych dokumentów urzędowych. W tam właśnie 
siła każdego ministra spraw zagranicznych, że ja­
sno zestawiony jest wybór depesz i dokumentów, 
parlament zaś nie znając cełego materyału niema 
zarazem kontroli, ile depesz największej wagi spo­
czywa jeszcze w archiwum dyilomatycznem. Vi m i­
ss en siene hr. Andrassy zawsze był mistrzem i 
zawBze wychodzi zwycięsko z walki z parlamen­
tem. Jaką delegacje zastaną sytuacyę w chwili 
rozpoczęcia obrad ? Przedewszystkiem Bośnia i Her­
cegowina, z wyjątkiem Nowego Bazaru, znajdują 
się w posiadaniu wojsk austryackich, jakkolwiek 
okapione drogiemi (fi i rami- Brak konwencji ture­
ckiej usprawiedliwia się aż nadto całem zachowa­
niem się Porty, tudzież ostatnim kłamliwym okól 
niklem Btambulskim, który tak srodze oburzył ar­
mię au8tryacką. Demobilizacja wielkiej części armii 
zarządzoną została, a równocześnie z otwarciem 
delegacyj, wszystkie miasta w Austryi i w W ę­
grzech będą przyjmowały ur czyście wrze jące 
z Bośni pułki. Koszta utrzymania pozostałych tam­
że wojsk będą wskutek demobilizacyi o wiele mniej­
sze, a być nawet może, że rząd będzie w stanie 
oświadczyć, iż posiada środki, a przynajmniej zna 
sposoby otrzymania świeżych pieniędzy i pokrycia 
potrzebnych wydatków. O opuszczeniu Bośni i Her­
cegowiny po tylu ofitrach mowy być nie może, a 
w delegicyach w najgorszym razie 10 —  15 gło­
sów domagać się będzie wyprowadzenia wojsk z pro- 
wincyj tureckich. WBzystko to odnosi się co do 
przeszłości. Co do dotychczasowej polityki hr. An­
drassego, co do celów, do jakich zmierza An&trya 
przez zajęcie Bośni i Hercegowiny, hr. Andrassy 
odwoła się do traktatu beri ńikiego, a wszak co do 
przyszłości nikt nie może domagać się zdrady se­
kretów męża stanu, skoro tylko przeszłość daje 
odpowiednią rękojmię! Quod era t demonstrandum 1 
Zobaczycie, że pomimo krzyków i rozpraw burzli­
wych, sesya d<ltgacyjna najlrp,zy dla ir . Andras­
sego weźmie przebieg. Do ludu i jego trybnnów 
trzeba tylko prz-mawiać podług wioru Antoniusza 
w trajedyi Szekspirowskiej Juljusz Cezar. To jeet 
także powód, dlaczego tak prędko ogłoszono od­
powiedź na okólaik turę.ki, i dla czego w tejże 
odpowiedzi niem&sz wzmianki o Nowym Bazarze, 
lubo rozciągi ięcie okapacyi na paszalik wspomnio- 
ny nie podpada wątpliwości. W głównej kwaterze 
rosyjskiej zowią traktat berliński to „muzyką OfŁn- 
bacna", to „nieporozumieniem dyplomatycznem";

W i e d e ń  17 października. W Sejmie czeskim 
podczas rozpraw (gólnych nad budżetem ubolewał 
Dr Zeithammer nad krótkością sesyi sejmowej, 
która ni* pozw ala na głębszą i wyczerpującą dy­
skusję. Żałować wypada, że rozchód z każdym ro­
kiem się zwiększa, a dodatki krajowe do podatków 
znów o 2 centy wzróić muszą; wkrótce za przy­
kładem państwa trzeba będzie zaciągnąć pożyczkę. 
Mówca wniósł wkońcu, aby Sejm objawił życzenie, 
ażeby cesje były dłuższe w celu grnntowniejszycb 
obrad nad budżetem i dla załatwienia wszystkich 
przedłożę ń. Wniosek ten przyjęto.

W Sejmie tyrolskim hr. Brandis uczynił wraz 
z towarzyszami wniosek wystosowania adresu do 
korony z prośbą o zaprowadzenie takich stosunków 
prawnych, któreby nie przeszkadzało działalności 
ustawodawstwa krajowego, a religijne przekonanie 
Tyrolu chroniły od naruszenia. Dalej, aby do rady 
korony powołani zostali mężowie, którzy by wystę­
powali odważcie przeciw wszelkim usiłowaniom 
skierowanym do zgnębienia iście austryackiej idei.

Sejm chorwacki uchwalił projekt adreeu, który 
onegdaj podał śmy, w trzecim odczycie b s#  zmia­
ny. Wczoraj nastąpić miał wybór delegacji do 
Sejmu węgierBk<fg) i wybór deputrcyi rcgaikolar 
nej, poczem Sejm miał się odroczyć.

—  Z powodu doniesitń dzienników, że w klubie 
czeskim z okoliczności dyskusji adresowej sprzeci­
wiać się miał Dr Rieger wnioskami pogodzenia się 
obu narodowości, oświadcza dziś klub czeski w dzien­
nikach staro- i młcdoczeskicb, że wcale nie fcyło 
mowy o pogod cniu się obu narodowości, ponieważ 
in  merito nie poruszono tej sprawy z żadnej stro­
ny, że przeto doniesienia w dziennikach nie majii 
żadnej faktycznej podstawy i polegają tylko na 
złośliwem przekręceniu prawdy. Również zaprzecza 
także Dr Sladkowski, jakoby wspólnie z Klaudym 
i Jireczkim z kimkolwiek rokował, usiłował tylko 
sprowadzić porozumienia co do tej Łrmalności, aby 
większość komisyi zaniechała wniosku o przejście 
do porządku dziennego nad wnioskiem Riegera. 
Wreszcie także Jireczek oświadcza, że doniesienia 
dzienników, jakoby rokował z kimś ze strony nie 
mieckiej, są w całej swej treści nieprawdziwe.

Bośnia i Hercegowina.
Z powodu dem 'bilizacyi jednej części armii oku 

pacyjnej, p sze  Pester L lo y d : „Jak daleko sięgtć  
będą zapowiedziane kroki, nie ma dotychczas rzcze- 
gółowych wiarogodnych doniesień, a wszystko co o 
tem doszło do publicznej wiadomości, naŁży bar­
dzo przezornie przyjmować, ponieważ nadzieja obu­
dzona u niektórych interesowanych, mogłaby łatwo 
wywełać zaniepokojenie co do zbyt daleko idące 
demobilizacyi. Według naszych inf.rroacyj w ka­
żdym razie zachowane zostaną takie granice, które 
wskazuje bezpieczeństwo pozostałych wojsk oku 
pacyjnych i obrona dotychczasowych zdobyczy."

—  Ze spisu zabitych i rannych żołnierzy, w bitwie 
pod Sękowicami (Bandin-Odżak) w dniu 21 wrze 
śnią, wyjmujemy niektóre nazwiska żołnierzy nale' 
żących do bukowińskiego pułku piechoty, br. Kellner 
nr. 41, w którym jak wiadomo, służy wielu P la­
ków i Rusinów: Z 1 kompanii ranny szeiegowiec 
Jerzy Rurak. Z 2 kompanii: kanral Gu tiw  Hofman 
i szeregowcy Jerzy Bukac uk, Iwan Kruczko, Iwan 
Maksym, zabici; kapral Jerzy Berliński, ranny; sze­
regowej: Wasvl Fedorian, Onufry Krzyżanowski 
Piotr Litwin, Piotr P auli, Dmytro KoBteuiuk, Be 
żyli Karłońsk’ Konstanty Kowacz. D aytro Mate 
czuk, Eliasz Melaiczuk, Mikołaj Pohoaka, Onufry 
Popowicz, Piotr Witwścki, ram i. Z 3 kompani 
szeregowcy: Eliasz Hajdejrzuk, Mikołaj Mironowie? 
zabici; szeregowcy: Konstanty Beiicz, Józef Czy- 
czejczuk, Kasynn Goreńko, Dmytro Ifcymowicii 
Piotr Mak, Wa yl Szewc?uk, Wasyl Stawowy, I*an  
Stefczuk, Iwan Seruniak, Szymon T warnicki, ranni 
Z 4 kompanii: gefreiter Ludwik Jaczyńsiti i sze­
regowiec Dmytro Strutyń8ki, zabici: sierżant Pi<tr 
Wierzbicki, ranny; kapral Konstanty I m Jo, ranny; 
szeregowcy Szymon Semeniuk. M cbał Toka-, lw an 
Kossowan, Zacharyasz Sołończm , Jeij J Ma*sym 
Iftemi Nowożemuk, Jerzy Ukrainiec, Muołaj Fe 
diuk, Wasyl Mandziuk, Dmytro Antonowicz, Mi 
kołaj Wilhowiecki, Iwan Bodnarczuk, Aleksandr] 
Hubka, ranni; Mikołaj Hołowacz i Mikołaj Sawiuk 
(z 6 kompanii) nieodszukan'.

Z 7 k om panii: szeregow cy; Piotr Bzowy, G regorz  
Kostyniuk, nieedszukani. Z 9 kompanii: sierżant 
Jerzy Popowicz i gefreiter Jan Zubrzycki, zabić 
szeregowcy: Iwan Domitraszczuk, Aleksander Sa 
czuk, ranni; WaByl Danylnk (z 10 kompanii) za

Turcy®
Wien. Ab. Post podaje wręczoną w d. 8 b. m. 

;elegraficzną depeszę W. Wezyra do Kaiateodorego 
laizy i skutkiem tejże przesłaną depeszę telegrafi­

czną hr. Andrassego z 14 b. m. do ambasadora 
austryackiego hr. Zichy w sprawie bośniackiej:;

V. W ezyr do JE . Karateodorego baszy w W iedniu.
Z raportu przedłożonego W. Porcie, jak równie! 
innycn raportów naszych włada cywilnych i woj­

skowych, oraz telegrafów delegowanych bośniackich 
wypadkach w tej prowincy?, wynika że austrja- 

cko-węgierska armia popełniała w miastach Sera- 
jewie i Banialuce akta zniszczenia i że me prze­
staje dopuBiczać się  okrucieństw, jas rz* ź kobiet i 
dzieci, rabowanie domów i mordowane cLłopów i 
pasterzy na wsi.

Prócz tego zostali internowani jako jeńcy wojen­
ni żołnierze nasi, którzy nie walczyli i nie stawiali 
żadnego oporu.

Aubtryacko-w; giersfci dowódzca kazał silą opró­
żnić nasz szpital wojskowy, wyrażając Bię obeliywie 
że bydlęta nie mogą pjzontawać pomiędzy looźmi.

Wobec tych pożałowania goduych wypadków i 
okrucieństw, zwracających się szczególnie przeciw 
Muzułmanom, utraciła ludność mahometańska w miej­
scach zajętych przez c. k. wojsko wszelkie zaufanie 
do władz auatryacko-węgierakich.

Przekonani jesteśmy ze gabinet wiedeń ki z pe­
wnością pierwszy u bole w ić b>,d.iie nad takim sta­
nem rzeczy z owem uczuciem ludzkości, jakie go 
ożywia. Jawnem ject, że wkroczenie wtjik austrya- 
cko-węgierakicn do B .śni i Hercegowiny przed doj­
ściem do porozumienia w tym przedmiocie między 
obu rządami na podstawie mtyaułu 25 berlińskiego 
traktatu, zamiast przywrócić porządek i pokój w tych 
prowiucyacb, nie miało innego skutku jak ściągnąć 
na oba te kraje nieebhczone nieszczęścia i dzieło 
pacyfikacji nacazić.

Powstanie w Bośni i Hercegowinie wzniecała i 
podsycała ludność słowiEńska tych prowincyj, które 
przeciw cesarskiemu rządowi wystąpiły, a dziś sku­
tkiem aastryacko- węgierskiej (>kupacyi, dokonywa­
ne eą akta okrucieństw i mordów na ludaofici mu­
zułmańskiej.

Chciej W. Ekscelencja podać faktu powyższe do 
wiadomości hr. A cd m stgu  i nagląco odezwać się 
w imieniu W. Porty do uczuć ludzkości J. Eksce- 
lencyi, aby potrzebne z*, rządził środki położenia 
kresu stanowi rzeczy, który się tak bardzo sprze­
ciwu uusyi, jaką wziąć chciał na siebie rząd au- 
itryucii-węgierski.

W. Porta postanowiła depeszę tę udzielić mo- 
caratwoin, prosząc je, aby poparły żądanie nasze 
Krokiem przyjaznym u gabinetu wiedtńikiego. Spo­
dziewamy Bię, że J. E. hr. Aadratsy da nam w tycn 
okolicznościach nowy dowóu swojej przyjtźai, za­
rządzają? ws.rzym&nie dalszego marszu wojsk au- 
atjacko-węgierskich, któryby pszcze większy rozlew 
krwi mógł spowodować.

H r. Andrassy do hr. Zichy w Konstantynopolu.
W iedeń 14 października 1878. 

Ambasador turecki więczył nam okólnik o okru- 
ckńilwacb, je h ic h  s ę uimlo dopuścić nasze wo,sko 
okupacyjne. Oazymssz pan pocztą jeden jego e- 
gzeinpiarz.

Przidewzzystkiem odpieramy z oburzeniem skar­
gi równie niespodziane, jak uie zgodne z prawdą. 
Nie o bałamucą one nikogo w Europie, gdzie bza- 
tunek, jaki c. k. aimia wpaja i jej opinia zbyt są 
ugruntowane, iżby potwarczemi obwiciemami mógła 
)yć dotkniętą. C i w okólniku tureckim najbardziej 
uderza, to świtdectwa, na jakich się spiera. Spr*y- 
ame niepokojom, jak.e H.fiz nasza w Bośni i Herce­

gowinie objawiał, nie jeat zaiste dla nikogo taje­
mnicą. Nasz konsul jlny w Sarajewie od dawna 
nam o tem domÓBł i dowodami popierał. W ogło­
szeniu jtgo raportów, ihiąc oszczęd-ić Portę, opu­
szczaliśmy dotycząc.: miejsca, nie mając zamiaru 
kompromitować jeunego z jej wysokich dostojników , 
którego nielojalna postawa byłaby się na niej 
odbiła.

W diugim rządzie uderza okoliczność, że Porta 
uważała za zgcdae z swoją godnością podnieść tak 
ciężk.e oskarżenie przeciw naszej arm u, wobec 
wszystki.h wielkich mcca^Bt* ca tak widocznie myl­
nej p id tawie, nie udawszy s;ę wprićd do c. k. rzą­
du, któiyby jej z pewnością nastręczył wszelką mo­
żność przekonania się o nieprawdzie nadesłanych
ej raportów. Wotrętnem nam jebt odpierać szcze­

gółowo skargi, jakie okólnik wyliczs. Chcemy je­
dnak stwierdzić, że w Banialuce wojaka nasze ogra­
niczyły aię na tem,  że odparty atak wymierzony 
przez barbarzyńskie hordy przeciw szpitalowi na­
pełnionemu chorymi, rannymi, umierającymi au­
striacko-węgierskimi żołuierrami i Bośniakami, i że 
w Ser*jewie tylko kilka domów spalono, nie jakoby 
wskutsu 2emsty po zdobyciu miasta, lecz w nttu- 
ralaem następstwie toc ącej się w ulicach walki. 
Chociaż fanatycy strzel?li na wojeko nasze z okien 
i z otw uów  w dachach, miai.to me uległo ani ra­
bunkowi, »ni spaleniu. Nie zaszedł ani jeden wy­
padek rabunku ze strony nt>zego wojska. Przeci­
wnie często zdarzało wę, że wojsko stawiało tamę 
rabunkowi do <uiij waiitinu przez krajowców. Woj­
skowi i obcy kortst ondenii stwierdzają we wszy- 
stkiem co tu przytoczone, raporta urzędowe. N ie­
chaj Porta porówna okupację Bjśni i H rcegowiny 
przez c. k. armię z tą, jakiej w r. 1851 i 1852 
dokonał Omtr baaza, aby przeprowadzić r if  >rmy 
tanzymatu. Mieliśmy do walczenia z tem i samemi 
żywiołami, przeciw którym podówczas występowała 
Turcja — żywiołami, które ministrowie wobec pana 
uiejeduokrotuui i to jeszcze niedawno przedstawi, li 
jako nieposkromione i dzikie. Dokonaliśmy tigu  
w ciągu dwóoii miesięcy, do ukończenia czego Omtr 
basza, potrzebowLł dwóch lat. Podczas gdy armia 
jego 2yła z rckwizycyi i wygotować kazał długie 
osty proskrypcyjne i egzekucyjne, które trzymamy 
do rozporządzenia Pirty i na których figuruje mnó­
stwo «isób wszelkich rtligii bez różnicy, a szczegól­
nie kilku baszów i wielu tegów, płaciliśmy za u- 
trzy manie wojaka gotowemi pieniędzmi, a nądy wo­
jenne kilka tylao osóh skazały na souerc, przy 
czeiu najstaranniejsze śledztwo wykazało jasno u- 
dział w strasznych morderstwach dokonanych ca  
naszych żołnierzach, i na tureckich lub obcych u- 
rzędniKkth. Niechaj zresztą Porta porówna lojalne 
i ludzkie zachowanie się nowego wojska, z rzezia­
mi i pastwieniem się na naszych rannych.
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Co się tycry otkarżenia o internowanie żołnierzy już na nią dwóch młodych lndai, z których jeden aa- 
ottomaftskicb/którzy nie walczyli, nie możemy Big sypał ją obelżywemi słowy, zarzucając, że była po- 
fi°ść dziwić brakowi pamięci, jaki Porta zdradza. I wodem śmierci jego przyjaciela. Na to Bella od po- 
®2yż sobie rząd turecki już nie przypomina, że nie wiedziała, że nie przyszła słuchać wyrzutów, ale zło- 
czekając n& koniec walki, tysiące takich ludzi ode-1 żyć żądaną sumę i odebrać listy. Wówczas jeden 
baliśmy z hcnorami wo^skowemi do ich domów, I z mUdych ludzi rzucił się na nią, drugi zaczął  ̂ją 
którzy wierni zaszczytnym tradycyom każdej armii, bronić, ale Bella nie namyślając się długo strzeliła, 
która Big szanuje, obmówili ulziału w powstaniu Kula przeszyła pierś nie napastnika, ale obrońcy, 
Sorganizow&nem przez ludzi, którzy bez czci i wiary który miał być także Polakiem i nazywał się jakoby 
*yBzedłszy z niżyn ludu zaprowadzili system tero- Renowicz. Ciało zabitego stoczyło się do rzeki. Bella 
tyzmu i rabunków po wymordowaniu ott mań-.kich I wróciła spokojnie do domu. W poniedziałek 7 pażdz. 
Oficerów i urzędników. nadszedł znowu list od pomienionego Regalewskiego,

Stwierdzamy na tem miejscu z zadowoleniem, że który przyrzekał, że tym razem odda korespondencję
* ogólności klasy przyzwoita nie brały udziału i naznaczył schadzkę w galery! orleańskiej w Palma
* ruchu, z wyjątkiem niektórych miejsc i poj?* Royal. Bella przyszła na czas naznaozony, dawała 
kaczych osób, które aby u ś i  konfiskaty i rzezi, dwadzieścia, trzydzieści tysięcy franków za zwrot li- 
?hosić muaiały aż do przybycia naszych żołnierzy stów, ale tajemniczy mśoiciel śmierci Regalewskiego
Ikftmo powstania. tłomaczył się, że listów tych nie ma przy sobie i ka

Duch w jakim podjęliśmy okupacyę, wynika z na- Zał jej jechać do jednego z swoich przyjaciół. Mu 
8*ej odezwy. Gdybyśmy zamiast ogłaszać poszano- siało Belli dużo na tych listach zależeć, kiedy i na tę prô  
*anie wszelkich wyznań, rozwinęli byli chorągiew I pozycyę zgodziła się. Kiedy przybyli na miejsce 1 
°8Wobodzenia chrześcian, byłaby nas z pewnością Bella złożyła pieniądze, wówczas kazano jej podpisać 
Jhhiej ofiar kosztowała praca, którą kończymy. Lscz zeznanie, że umyślnie i z namysłu zabiła Renowicza. 
byłoby to hasłem do wytępienia muzułmanów, któ- Bella zeznanie to podpisała. Nazajutrz było ono w rę- 
rych bronić w tym Btopniu jak  chrześcian było o- kach policyi, która poszukiwała sprawców morderstwa, 
bowjązkiem naszym. C. k. a rm ia , której tradycyj-(Pannę H . . .  uwięziono natychmiast, poszukiwania za 
hetni cnotami są karność i wspaniałomyślność, o-1 zagadkowym mścicielem były dotąd bezskuteczne. Zda- 
*ażała za rzecz honoru, w brew  dzikim, chytrym i je się, że nie jest on Polakiem i nie był nigdy przy- 
8przeciwiającym się wszelkim prawom wojskowym jacielem Regalewskiego. Spodziewają się, że całą tę 
hapadom, jak np. pod Maglaj, wykonać Rwą misyę sprawę potrafi wyjaśnić Polak, pracujący w fabryce 
*  duchu mandatu europejskiego i na3zej odezwy, I kauczuku w Besons, który znał doskonale Regalew- 
która na rozkaz N. Cesarza, mego najdostojniej-1skiego i żył * nim w ścisłej przyjaźni. Ojciec panny 
Bzego Pana, wyprzedziła wkroczenie wojsk naszych. I H . . .  jest bardzo zamożnym i ma tytuł barona. Cór- 
Pogardy godne oszczerstwa, jakie przeciw niej pod-jka jego używała jak najlepszej reputacyi i odznaczała 
koszą, nie dotykają jej, lecz oburzać będą nieustan- się wielką odwagą. Opowiadają, że gdzieś w Rosyi 
hi® publiczne sumienie w Austro - Węgrach. Było I na polowaniu zabiła sama kordelasem niedźwiedzia, 
obowiązkiem moim odeprzeć je i zaznaczzć zły I który niespodzianie rzucił się na jej towarzysza.

(sternika: na październik 5 0 5 9  mark, płacono; na 
grudzień-styczeń 49-—  mark, żądano. — Szcze­
c in , 16go pażdsiernika: w m i e j s c u  54*—  m r \ , t 
październik 62 50 mrk., na kwiecień-maj 51*30 mrk, 
— B e r l i n ,  16ko października: w miejscu 64'— , 
ua październik 63 30 mark., n* październik -  listopad 
5 1 1 0  mrk., na kwiecień maj 52 30 mark. —■ P a ­
r y ż ,  16go października: na ten miesiąc 61*50 frk., 
na listopad 60 50 frk.; na grudzień. 60'50 frk. 

N a f t a . — W i e d e ń ,  17go paździer.: s* 50 kile 
cłem z dworca 8*60 dr. —  T r y e s t ,  16go paż 

dziernika za 100 kilo bez d a  13-—  d r. -  B r a m a ,  
16go pażdsiernika za 50 kilo 9*30 mrk. —  H a m b u r g ,  
16go października: w miejscu 9*20 mrk., na paź­
dziernik 9*25 m rk., na listopad-grudsień 9*40 mrk. 
A n t w e r p i a ,  16go października: za 100 kilo 23 — 
rank. —  Nowy J o r k ,  16go października: 9*/* ,°Ł 

pap., —  w F i l a d e l f i i  9 Va pap. za galouę ( =  
,  kilo, 3*8 litra).

Dar patryotyczny. Ces. radca p. Henryk Mattoni, 
właściciel kąpiel Giesshttbl Puchstein i znanego Giess- 
htiblerskiego zdroju szczawiowego darował dla c. k. 
armii 10 ,000 kamionek wody szczawiowej Giesshii- 
blerskiej. C. k. ministeryum wojny przyjęło ten dar 
z serdeesnem podziękowaniem a c. k. jeneralna ko­
menda w Pradze rozdzieliła do szpitali garnizonowych 
w Wiedniu i Budapeszcie po 2500 kamionek, w Ber­
nie, Ołomuńcu, Gracu, Lublanie, Treście i Zagrzebiu 
po 1000 kamionek.

*Pływ, który nie omieszkają tu wywołać. yswllśsyf!®®? Straż policyjna
Zechcesz W. Ekscelencja udzielić tę depeszę praytrzymała: Józefa Jąkałę, za zamiar kradzieży; 

oavfetowi baBzy i pozostawić mu jej odpis, jeżeli I Andrzeja Ziewaka, za kradzież ehustki z pieniędzmi, 
go zażąda. I t K A T R .  w  sobotę dnia l9go października

1 Po raz pierwszy. Komedya w 1 akcie wierszem przez 
. .  Aleksandra hr. Fredry (ojca): Pan Benet Po rszkronika mieiscowa i za^ęraniczna pierwszy. Komedya w 1 akcie, oryginalnie napisana 

J °  przez K. Zalewskiego: Spudłow ali. Po raz pierwszy.
Komedya w 1 akcie, przez Al. hr. Fredrę (ojca)
L ita  & Compagnie. —  Początek o godzinie 7-mej. 

Wczoraj po południu odbył się w budynku niegdyś! _  Dni* 17go października przed południem deszcz 
’miejskim przy bramie Floryańskiej akt poświęcenia I termometr od 10*0 doszedł do 12*0 O. — Barometr
*hiorćw książąt Czartoryskich, na który ks. Włady-1prawje bez zmiany; rano o 6ej dnia 18go paździer
(Uw Czartoryski zaprosił reprezentantów wszystkich I stan jeg0 był 742*3 milim; termometru 9*8 C 
*Udz, instytucyj i korporacyj, nauki i Bztuki. Rada | yp;atr zachodni.

— W sobotę dnia 19go października: ś. Piotra 
z Alkantary.

K r a k ó w  18 października.

Piasta Krakowa odstąpiła ten budynek na pomienio- 
hę zbiory, ażeby mogli z nich korzystać i ludzie nau 

i ciekawi. Zbiory te obejmują bogatą bibliotekę, 
dzieła sztuki mające związek z przeszłością naszą, 
'ryroby dawnego przemysłu, zabytki i pamiątki, po­
dobnie lubo nie tak bogate, jak znane zbiory zamku 
^tabrasyjskiego, obecnie w Wiedniu znajdujące Bię. 

Ks. Władysław C z a r t o r y s k i  przyjmował zapro

W l a i o m ś e i  U b H o p s f i t z t i e
—  Węgierska drukarnia rządowa w Peszcie wy 

dała swoim nakładem piękny widok Tatr ze strony
u, „ „ _________  C 'i j________ r Węgier. Jest to ogólne panorama tych gór na dużym

**onych, a ci zebrani do koła uczestniczyli aktowi I arkuszu poprzecznym, wykonane bardzo starannie 1: -
i . . . . .  . t«i i , xr rv__ _ • ____________________ !   i.-- i*A(lVn(* AnirmitifllnVP.h T/ltnPrilu .Poświęcenia, który spełnił'prałat X. D n n a j e w s k i. I tograficznie i w tonach według oryginalnych fotografi 

Po poświęceniu przemówił X. Dunajewski w słowach Całe pasmo górskie rozciąga się na lycinie tak, jak 
Pełnych prostoty a namaszczenia duchownego, stawia się widzowi w Popradzie przedstawia od strony wscho- 
jąc ugłagi i obowiązki domu Czartoryskich jako na-1 dniej ku zachodniej z oznaczeniem główniejszyoh szczy- 
«tępBtwo stanowiska ich w kraju, a którego wiernie tów począwszy od Farczyka (StBsschen) a skończyw- 
tr*ymają się i dzisiejsi rodu reprezentanci. Pamiątki l 8zy na Krywaniu. Dla większej dokładnośoi i wy- 
*  tern Muzeum nagromadzone, są przekazem prze-1 gody dodano Bzkielet gór z podaniem wysokości szczy- 
szłości i skarbnicą, z której czerpać będą obecne i I tów; szkoda tylko, że wysokość ta oznaczoną jest 
Przyszłe pokolenia. Godziło się też złożyć je w tem I według dawnej nawyczki urzędowej jeszcze w są- 
•Uieśzie, które tylu pamiątek ojczystych jest siedli-1 żniach, zamiast jak dziś powszechnie przyjęto w me- 
*kiem. W imienin Rady miejskiej przemówił wicspre I trach 
*ydent Dr W e i g e l ,  uzupełniając niejako oddanie bu-
fiynku miejskiego na to Muzeum. Prezes Akademii. .
Dr M a j e r  powitał te zbiory, jako bliźnie zbiorom 1 0 O 8 p Q d 8 T S t W O , p F Z G I I iy S l  1 f l fU K lB l  
Akademii i ku wspólnym celom przeznaczone. Kr,“N ie|
•Wliej prorektor Uniwersytetu Dr T e i o h m a n n  po­
witał ten nowy przybytek naukowych i artystycznych 
Przeszłości pamiątek, a wreszcie ks. Władysław Czar­
t o r y s k i  wytłomaczył powody, dla jakich zbiory te do 
ojczystej ziemi przeniósł, aby służyły rodakom wes 
Pół ze zbiorami Akademii i Uniwersytetu i oddaje je 
opiece narodu i pieczy instytucyj krajowych i miej- 
•kich. Kończąc wezwał starym zwyczajem do wychy­
lenia kielicha na cześć wielebnego Duchowieństwa,

Wykaz dochodów 
Kolei Galicyjskiej Karola Ludwika.

tucyj naukowych, z których jedna starożytna a druga 
nowa świeżym zajaśniała blaskiem, wreszcie na cześć I 
tego miasta, które jest ogniskiem życia duchownego I 
w narodzie. Obchód uroczysty zamienił się wnet I 
•  swobodne zebranie, gdy na wezwanie gospodarza I 
trącono w kielichy i zawiązano ożywioną pogadankę.

—  Dla wygnańca X. Ruszkiewicza na wyspie Zingst |
•łożono: Hr. A. Krasicka 5 złr.

— P. Jan Matejko ofiarował Zakładowi ś. Józefa | 
fila osieroconych chłopców 150 złr. z dochodu Wy­
stawy „Grunwaldu".

-— W d. 5 b. m. zmarł nagle Bonawentura hr. Bu­
kowski, właścioiel dóbr Izdebek w Sanockiem, w Pa- 
Ukrowach majątku zięcia swego w powiecie Brods­
kim. Żołnierz z r. 1831, był imarły w ostatnich 
c**8ach prezesem Rady powiatowej Brzozowskiej i u- 
tywał powszechnego szacunku 
*atel i umiejący sobie jednać miłość i sympatyę 
Wszystkich.

 —  yge Lwowie przytrzymano niejakiego Rudolfa
W ojsk iego  z Tarnowa, który pod nazwiskiem Julia-

Korab Hubickiego wyłudzał po domach i hote- 8 p S g Ś Ś tfW
t*®h pieniądze zalecając się sfałszowanemi świadec-1 H o n Zr e Za « y l k a p ie th le j  
^nmi. I H n k ó w ,  18 Października.

Biskup wrocławski X. Dr Henryk F8r^st e r I Rube| papier. rosyjski . . (za 100 sztuk) 
°hchodzi dziś 25-letni jubileusz biskupi. Unikając I g ni,ei srebrny obrączkowy .
J^ięzienia na zasadzie ustaw majowych, opuścił on i Marka niemiecka . • • •
V ł pruska część dyecezyi swojej i zamieszkał w czę-1 Dukat holenderski w y 
*®l austryaokiej w Johannisbergu. Od niejakiego czasu | ^ n* o“ ^ ac 1 "
*t»n jego zdrowia mocno się pogorszył. Radca kon

1878

KrakówLwów Lwów- Brody 
Podwołoczys. Razem

złr. 0 . złr. c. złr. c.
Od Igo do lOgo 

października 1878 273,995 16 63,901 29 337,896 45

Od Igo stycznia
do 30 września 6,921,411 70 1,917,610 02 8,839,021 72

Razem | 7,195,406|86| 1,981,511 31 9,176,918|17
1877

złr. C. złr. c.| złr. 0 .

Od Igo do lOgo 
paźdz. 1877 r. 317,781 57 83,132 16 400,963 72

Od Igo stycznia
do 30 września 7,224,103 12 1,891,088 59 9,115,196 70

Razem 7,541.889 69 1,974,270 73 9,516,160 42

(S a d M ła a e ) , (2463.)

17 października.
A  Okowita. —  Na nasaem targowisku o no- 

o'bv I W *  trao.akoj.ob . . .  n i. do,.to do w i.dom .M , nott-

k a : 80  —

PRZEGLĄD J>OLITTCZNY.
Lepem teUgraficsne.

Pary* 16 paźiz. Wicekról Egipski potwierdził 
umowę angielsko-francuską względem ministerstw 
skarbu i robót publicznych w Egipcie. Również za­
twierdził wicekról wniosek postawiony przez Fran- 
cyę, że, jeśliby Cbediw miał usunąć jednego z tych 
dwóch ministrów ze granicznych, bez zezwolenia do­
tyczącego rządo, wraca zupełnie dawny stan rze­
czy, jaki istniał przed zawarciem umowy. W i l s o n  
i Bl i gn i &r e s  odpłynę d. 2lgo b. m. do Ale-
kB&ndryii

Rzym  16 psźdz. Gabinet włoski nieodpowie na 
ostatnią notę turecką tyczącą się mniemanych o- 
krucieństw w Bośni, jakoby popełnianych ani te* 
nie wystosuje z tego powodu żadnego pisma do ga­
binetu wiedeńskiego.

Rzym  16 października. Z wczorajszej mowy 
Cairolego zwrócił uwagę ustęp tyczący się orga- 
nizacyi stowarzyszeń strzeleckich; brzmi on: „Ia- 
stytucya ta datująca z r. 1862, powstała za popę­
dem G a r i b a l d e g o  a następnie zapomniana, mu­
si być teraz ze względu na krótki czas służby 
wojskowej przywróconą dla uzupełnienia wydosko­
nalenia żołnierzy". Dalej minister położył nacisk 
na tymczasowość okupacji Bośni.

Bukareszt 17 października. Na wstępie orę 
dzia zamykającego Izby, położył książę nacisk, że 
Izby zwołane na nadzwyczajrą seayę mając wyrs 
zić się o położeniu Rumunii wobec kongresu, mu­
szą uwzględnić trudne okoliczności, w jakich znaj­
duje się Wschód, a w szczególności Rumunia wobec 
woli Europy. Dalej wskazał książę na oświadcze­
nie zrobione na wstępie w Izbach, iż nic odłączy 
się od interesów kraju i że zupełnie podda się 
orzeczeniom reprezentacji.

K anea 16 psź dziernika. Zmiany projektowane 
w administracyi wyspy Krety zostały wczoraj pod­
pisane przez komisarza Porty i przez kreteńskie 
zgromadzenie prawodawcze.

Pośpiech ostatnich dni sejmu nie uchronił od dy 
skusyi zaprawionej uprzedzeniem i szkodliwą dra 
żliwością. Rozprawy nad projektem izb roiniczyc 
stanowią jedyny epizod tegorocznej sesyi, w któ^ 
rym objawiła się mania podejrz?wan,a o dążności 
ścieśnienia autonomii, choć celem projektu było 
właśnie utworzenie instytncyi autonomicznej, jaki 
byłyby izby rolnicze oparte na wyborach i repre 
zentujące wszystkie warstwy społeczeństwa wie; 
Bkiego. Myśl przeto postępowy demokratyczną i 
zarazem ważną pod względem ekonomicznym ode' 
pchnięto frazesami a nawet deklamacyą pięknych 
wierszy o heroizmie niewoli. Był to bukiet przy 
kożuchu. Dawna partya samborska przemieniona 
w klub postępowy, odniosła _ tym razem smutne 
zwycięstwo, bo ze Bzkodą kraju i rolnictwa.

Wyrazić musimy żal, żc dotąd nie do 
szła mowa p. Męcińsbiego, miana w rozprawach 
drogowych. Zwracamy uwagę czytelników na list 
wyborców z okręgu rohatyńsko-bobreckiego do p. 
Ujejskiego. Patryotyzm naszego poety nie dozwala 
nam wątpić, że odpowiedź wypńdnie zgodnie z za 
pytaniem, że uzna błąd secesyi z Koła a tem sa­
mem przyjmie mandat z obowiązkiem zachowania
solidarności.

Jutro ostatni dzień sejmu.

wm ••MMMMM

NPan przybył wczoraj z Gódólló do Pesztu, gdzie 
odbyć się ma pod jego przewodnictwem rada mi­
nistrów, na którą przybyli z Wiednia ministrowie 
hr. Bylandt, bar. Hofmann, książę Auersperg, bar. 
Pretis, oraz wiceadmirał bar. Fockh; za strony wę­
gierskiej mieli wziąść udział w tej naradzie mini­
strowie Tisza i bar. Wenckham. Przedmiotem ob­
rad ma być preliminarz budżetu wspólnego na r. 

879.
Wczoraj rozpoczęły się w Peszc e wielkie nara­

dy stronnictw. Oprócz stronnictwa liberalnego od- 
ędzie także feenferencyę lewica najskrajniejsza. 
łiorwsze wysłuchać ma p. Tiszę, który rozwinie 

swoje zapatrywania co do obecnej sytuacji, druga 
zajmie się prawdopodobnie polityką zagraniczną, 

przedewtzystkiem okupacją.
Parlament niemiecki obradował we środę dalej 

nad ustawą o socjalistach i rozpoczął od § 20 
ttóry tyczy się zaprowadzenia tak zwanego „ma 
ego“ czyli „cywilnego" stanu oblężenia; aa mocy 
ego §fa władze cantraine mogą zawieszać z groma 
zenia publiczne, wydalać osoby nie należące do 

gminy, zabraniać sprzedaży druków i posiadania 
oroni; pod zastrzeżeniem zdania później sprawy 
parlamentowi. Opozycya z centrum zsraca na to 
uwagę, że władze centralne kierowane są z Berli­
na, zatem stan oblężenia za rozkazem z Berlina 
jodzie zaprowadzany, a że ustawa nie określa przy­
padków, w jakich s!an ten wyjątzowy może być 
zaprowadzonym ani nie naznacza, jak dalece i jaka 
agitacja socval styczna może zagrażać s^ólecztń- 
stwu i państwu, przeto od widzimi się wLdz zale­
żeć może zaprowadzenie takiego stanu, który nie 
na socjalistach, ale na wszystkich ciążyć będzie. 
W końcu § 20 został uchwalony, a okazało się, że 
Lasker wykluczył się z swojej partyi i głosował 
irzeciw. Wreszcie uchwal.ła Izba § 22 tyczący się 

czasu trwania niniejszej ustawy, a mianowicie do 
d. 31 marca 1881 r. jak postanowiła komisja wbrew 
oporu ze stroBy rządu. Centrum oświadczyło się za 
wnioskiem komisji, gdyż takowy naznaczał naj­
krótszy termin, Windthorst jednak oświadczył, że 
centrum głosować fcędzij przeciw całej ustawie. 
Trzecie czytanie ustawy nastąpi w piątek. Za stro­
ny półurzędowej dam poznać, że ks. Biemark nie 
będzie upierał się co do długości trwania tej usta­
wy. Oświadczeni to półurzędownie zrobione, jest 
ustępstwem dla liberałów, którym przecież musia­
no dać pewne zadosyćuczynienie. Zresztą rzeczą 
jest niewątpliwą, że pod wpływem tej ustawy, nie- 
;ylko socjaliści zostaną z parlamentu wysadzeni, 
ale w ogóle wszyscy opozycyoniści, zachowując ich 
garstkę dla formy. Pamiętamy słowa jednego z mi­
nistrów pruskich, który swoim berliń ikim niegra- 
matycznym językiem zawołał: „Mała opozycya musi 
Istnieć." Jeszcze toczą się między kanclerzem a Ben- 
nigsenem układy o § 6 ty. _

Cesarz Wilhelm dopiero w grudniu wróci do Ber- 
ina. Wyszukano rozmaite powody dla jego prze- 
ażdżek, ale zapewne najprawdziwszym jest ten, że 
chce on objąć napowrót rządy państwa, lekarze zaś 
odciągają go od wykonania tego postanowienia.

W Ateńskićj Izbie deputowanych minister Ko- 
munduros złożył oświadczenie zapowiadające wojnę, 
albowiem rzekł on, skoro Europa zostawia Grecyę 
własnemu losowi, trzeba oczekiwać na wypadki bli­
skie. Błowa te poparte zostały żądaniem dalszego 
kredytu dla wojaka 35 milionów. Ten kredyt jest 
przeto komentarzem mowy ministra.

Ostatnie telegramy „Czasu4.1
IL w ów  18 października (pryw.). Wczoraj na 

wificzornem posiedzeniu Sejm uchwalił wnioski o 
Izbach handlowych i podwyższenie płacy Marszałka 
i członków Wydziału. Dziś przyjął wnioski górni­
cze, obradowano nad budżetem i zamknięciem m- 
demnizaoyjnem, uchwalono ogólnego budżttu do­
chody i trzy rubryki w/datków. Marszałek wnosił, 
aby nie wstawiać do budżetu podwyższenia jego 
płacy ale wniosek ten został jednogłośnie odrzu­
cony. Dfiś wieczorem odhedzie się posiedzenie.

W ie d e ń  18 paźdz. Wiener Ztg  donosi,, że je­
nerał głównodowodzący we Lwowie hr. Erwin 
N e i p p e r g  mianowany został kapitanem gwardyi 
przybocznej drabantów. _ . .

fg f le d e ń  18 października {pryw.) Dzienniki do­
noszą z Pesztu: wspólna rada ministrów zajmowa­
ła się wczoraj ułożeniem wydatków zwyczajnych 
budżetu wspólnego. Do N . j r .  Presse donoszą z Pra­
gi: Zgromadzenie deputowanych cseskich do Rady 
Państwa uchwaliło, że obecnie niema powodu, aby 
obesłać Radę państwa, atoli stanowcza decyzya na­
stąpi dopiero na drągiem zgromadzeniu, które zwo­
łane zostanie po załatwieniu kryzys gabinetowej, 
Presse dowiaduje się, że br. Z i c h y  oprócz depe 
szy już ogłoszonej z d. 16 b. m., odczytał w. we 
zyrowi inną jeszcze depeszę hr. A n dr a B s e g o  
która zawiera odpowiedź na notę posła tureckiego 
K a r a t e o d o r e g o  tyczącą się zerwania rokowsn 
o konwencję. Telegram z Konstantynopola do 
Presse donosi, ze Sułtan senkeyonował uchwalone 
przez rade ministrów warunki zawarcia stanowcze­
go traktatu pokoju z Rosyą. Natomiast donos, in­
ny telegram, że w sferach dyplomatycznych otrzy­

mano wiadomość o pogarszających się ciągle sto­
sunkach między Portą a Rosyą. Powód tego leży 
w trudnościach, jakie stanęły na przeszkodzie za- 
warria stanowczego pokoju.

B u d a - P e s z t  18 ptździermka. Na dzisiejszem 
zgromadzeniu liberalnego stronnictwa sejmowego 
zapowiedział Tisza według Potter Corr że rząd 
na pierwszej konferencji Bironnict sra, która ua nie­
dzielę d. 20 b. m. została naznaczoną, da wyja­
śnienia o ile tylko stosunki pozwolą co do obecnej 
sytuacji. Jak się Fester Corr. dowiaduje, rząd a£ 
do zebrania się delegacyj nie złoży w Sejmie o- 
świadczeń obowiązujących i stanowczych wyje.,men, 
ponieważ bezpośrednia obrona polityki zagranicznej 
należy do hr. Andrassego,

Z a g r z e b  11 października. Sejm dokonał wy­
boru delegacyi do Sejmu i deputacyl rćgmkolar- 
aej. Poseł Starczewicz protestował przeciw legal­
ności aktu wyborczego, na co prezes oświadczył, 
iż przeciw uchwałom Izby nie można wnosić pro- 
testów.

B erlin  18 października. Przyszło do kompro­
misu w sprawie ustawy o socy&Lstach. Utrzyma­
nym będzie zakaz jedynie po jednorazowem ostrze­
żeniu, iak niemniej czas trwania tej ustawy do r. 
1881. Wydalenie z miejsca pobytu wtedy tylko na 
stopić może, jeśli agitator nie zamieszkiwał pretz 
pół roku w miejscu swego pobytu, z którego go 
wydalić postanowiono.

R x y m  17 października. Italie nadmienia o po­
głosce, według której ministrowie C o r t i ,  Br oc -  
c h e t t i  i B r u z o  mieli się podać do dymisji. Opi­
nions utrzymuje, że tylko dwaj ostatni podali Bię 
do dymisji.

L o n d y n  18 paźdz. Sekretarz stanu spraw we­
wnętrznych C r o s s  miał wczoraj w Southport w 
irabstwie Lancashire mowę na uczcie danej mu 
irzez tamecznych konserwatystów. W mowie tej 
rozbierał on sprawy wschodnie i rzekł, iż niedo­
rzecznością jest spodziewać się bezzwłocznego urze­
czywistnienia uchwał kongresu co do wschodnie) 
Curopy; należy owszem oczekiwać, że urzeczywi­

stnieniu temu stoją na przeszkodzie trudności. Rząd 
gotów jest użyć wpływu swego pod względem tych 
trudności, aby postanowienia traktatu berlińskiego 
wykonanemi zostały. Co się tyczy Cypru, Cross 
mniema, że takowy stanie się wkrótce dla całej 
Azyi wzorem dobrych rządów. Rząd nie zaniedba 
usiłowań swoich, dopóki nie ukończy ich stosownie 
do praw przyznanych mu traktatem z Portą, co 
loezjtaje za wielkie zadanie Anglii na Wschodzie. 
Pod względem Afganistanu oświadczył minister, iż 
rząd nie pragnie rozszerzyć granic posiadłości; je- 
ieli jednak przekona ąię, że nowe wpływy w tym 
kraju są czynne, należy być gotowym do ■stawienia 
im czoła. Odpowiedź emira będzie może przychyl­
ną; ale stać się także może, iż wulkan nagle wy­
buchnie na nas. Postanowieniem rządu jest, aby 
w tej części Azyi wpływ i potęga Anglu oraz jej 
przewaga nie pozostawiały żadnej wątpliwości. Jest 
to pytaniem największej dla Anglii wagi.

L o n d y n  18 paźdz. Bióro Reutera donosi 
z K o n s t a n t y n o l a  d. 17 b. m.: S u ł t a n  udzie­
lił wczoraj posłowi L a y a r d o w i  wiadomość, że 
wysłał do emira A f g a n i s t a n u  pismo, w którem 
wzywa go, aby jako dobry muzułmanin zawarł 
z Anglią umowę przyjacielską. Sułtan ponowił 
przy tej sposobności wobec Layarda zapewnienie, 
że pragnie przyjąć reformy.

R adryt 16 października. Naczelny komen­
dant Granady wysłanym zoEtaje jako inspektor do 
posiadłości hiszpańskich w północnej Afryce.

Madryt 17 października. Rząd nie otrzymał 
jeszcze odpowiedzi na reklamację względem za­
mordowania Thuau. Mylnem jest, aby rząd posta­
nowił wysłać trzy fregaty do Tangeru.

B ukareszt 17 października. Część wojsk ro­
syjskich z D o b r u c z y  ma zająć wielki obóz mili­
tarny między Sylistryą a Bazardżykiem pod Ka-

nilp e t e r s b u r g  17 października. Goniec Urzę­
dowy ogłasza mianowanie radzcy stanu D a w i d o ­
wa dyplomatycznym ajentem i jlnym konsulem 
w Bułgaryi, a księcia C z e r  e t  l ew a  jlnym konsu­
lem we Wschodniej Rumelii. Dziś przybywa do Pe­
tersburga W. Książe głównodowodzący.

K u n a -  Wi ed e ń  18 paździer. jod* 2 » .  *S 
po poł. Rente papierowa 60 90.— Renta «r«brn» 
02 60 — Renta ałotft 7165. — Losy a r.
U l —, — Akcje Banka Narodowego 788*--. 
Akcye kredytowe 224*75. — Londyn 117*85 — 
Srebro 100 —- — Napoleony 9*43. — Lombardy 

_  Losy i  roka 1864 
kolei Karola Ladwika —
Lwowiko-Czenuowieckisj — • Akoye kola 
— — Akcye kolei półn. zaoh. aaste. —*—*• 
«•/* Tirt* *ł«v kino toczne —*—• ~  Marto o8-3U. 
R a b i e ® 7 ,  Liety zast galśo. Zakłada
kredyt. Ziem. —’ •

Usposobienie giełdy: >

BBDAKTOB o d p o w ie d z ia ln y  i w y d aw ca  

A nton i KlobukowaJtL

Napoleondor 
ółimperyaJ

1
100
1
1
1
1
1Wtórzą Dittrich powiózł mu w darze album, przed-120-markówka niem. ważna .

'^Wiające wszystkie kościoły jego dyecezyi, wyko- S ^ r o  austa^aokie (za 1 złr.) ( ' 10  ̂ jj C 
®»Ue kosztem składki publicznej katolików szląskich. KlW  a«9tr* 8rebr* płatne ‘ C ’

Piszą nam z Paryża: Zdarzył się tu w tych L is ty  zastawne i obligi:
^biach wvnadek który i nas bliżej obchodzi, bohate-1 ^  pożyczka krajowa galioyjska acn w ypaaez, m ory i u j  , barona Obligacye indemnizacyjne galio.

bowiem tego dram atu są Polacy. LóiBa barona * zast Tow kredyt. ziem. g
**•.. B ella , m ając la t szesnaście poznała mę z K o-1ry./o listy zagt Tow kredyt. ziem. ( |  _
^auem  Regalewskim, urzędnikiem technicznym. Za- i 6^ listy hipoteozne bauka hipot- , ^  *5

! |
31

■N M.2-3
• i13o, O0 “*

116 50 
1 68 

57 50 
5 55 
5 55 
9 35 
9 50

100 —

99 50

89 — 
82 — 
79 50 
85 —
89 -  
87 50

|°rący i namiętny, zwłaszcza ze strony Regalewskie- • » la^ i ^ ^ s r o b r e m  za 100 zł. w. a.
Za romansem poszła korespondencja miłosna; sto-lg^ listy zast.g. z.kr.z. wKrakowie,zwrot

s®bek ten jednak skończył się bardzo smutnie, boi za 36 lat, banknot, za 100zł. w. a. 
>obójstw em  Rogalewskiego. Panna H . . .  chciała ode- S* listy z“ t S * hr z.wKrakowie,zwot 

Bwoje listy, ale napróżno, zginęły bez śladu. °d  J7^ listy zast, g. z. kr"z^K rakow ie, zwrot 
ezasu upłynęło lat parę. Przed kilku miesiącami Z8 20 lat banknot, za 100 zł. w. a.

®Ua otrzymuje list podpisany nazwiskiem samobójcy, prforitety banku gal. d. h. i p. w Krak. (100^)
* Propozvcya zwrotu korespondencji, ale za znacznem 14-/ listy zastawne Król. Pol. ser. LRzalOOr. 
^nagrodzeniem , autor jednak listu nie podał adresu. W  I r ll Polskiego SlO O r.)
^  parę dni nadszedł list drugi z tą samą propozy- f i  ^  likwidac. Król p0i9kie |o  (za 100r.)

później traeci i czwarty, wreszcie na dzień 5 
^•żdiiernika naznaczono redez-vous na pont de Cha 

o godz. 11 wieczorem. Panna H . . .  udaje się
* finin naznaczonym za wiedzą rodziców na miejsce 
^ a d a k i uzbrojona rewolwerami. Na moście czekało

Akcye kolejowe i  bankowe: 
kolei Karola Ludwika po złr. 200 

„ Lwowsko-Czemiow. .  .  .200
hipot, we Lwowie wpł. 300 zł. .  200 
banku gaL d. b. iprzem.wKrak. „ 80

93

86

89

94 50 
70
98 - f  
98 — £  
98 - 4  
88 — 6;

226 — 
123 50

I 80 -

118 50 
1 80 

58 50 
5 65 
5 65 
9 55 
9 70

101 50 
100 50

84 25

86 50 
90 50 
90 —

95 —

89 —

92 —

97 50
90 -  'p.  --  O

—  M

100 - ■  

90 — £

L osy krajowe:
Losy miasta Krakowa 
Losy m. Stanisławowa

230 — 
127 50

100 —

W i e d e ń  17 Paździem. 
5*< zjedn. dług państw, bank.

n  *  .  s r e b r '
Obligacye ind. niż. Austr. 

„ „ czeskie
„ ,  węgierski

» P bCyjt„ „ bukowiń.
B B „ siedmiogr. 

węgierska pożyczka kol. 
(po* 300 frank.) 120 złr.

L is ty  zastawne:
5•/t Banku naród, listy . 

galicyjskie . . • •

6"„ galic. zakł. kred. włość.
6 „ Zakł. k. z. w Krak. w 1.18 

20rt v n v n * oc
n n u r t  n * * na

5ł/» w r » n «  w * n
5^ węgierskie listy . . 

zakł. kred. austr. . • 
zakł. kred. ziem. austr. 
spłacał, w 33 latach . 
Domen, państw. 120 złr, 
Banku gal. hipot. . •

P otyczk i loteryjne: 
Losy pożycz, z roku 1839 .

_ ,, 1854 .
;, :  . i8 6 0 .

losów pożyczki austr. 
państw, z r. 1860 . • 

Losy pożyczk. z r. 1864 
prem, p* łyczki węg,

płacą

14 75 
18 50

żądąją
I

15 50 
20 50

60 80 60 75
62 30 62 80

104 50 105 —
102 — 103 —
78 25 78 75
82 50 83 —
79 50 80 50
73 — 73 50

98 75 99 25

97 30 97 50
79 50
85 40 85 70
88 50 89 -
91 25 92 50
95 50 96 50
87 50 — —
94 — — _
76 50 77 -

108 75 109 25

92 75 93 -
143 40 143 80
89 80 90 —

1328 333 —
Il06 25 106 75
111 - 111 25

121 5( 122 —
138 - -139 -
| 7 8 - 78 50

kredytowe . . •
żeglugi parowej na
Dunaju...................
księcia Salm . . •

,; Palffy . .
„ Clary . . 

hr. St. Genois . . 
miasta Budy . • 
Windischgraetz . .
hr. Waldstein . . 
Keglevich . . . 
Rudolfa . . . .  
tureckie 400-frank.

A kcye bankowe i przem.

Janku naród, austryac. . 
Zakładu kredytowego _. 
Żeglugi parów, na Dnnaju 
Kolei północ. Ferdynanda 

rządowej fr. a. . . 
zachód, c. Elżbiety 
południowej . . . 
Galicyjskiej . . .
Czerniowieckiej
Albrechta . . . .  
węg. północ.-wschod. 
ks. Rudolfa 200 złr. sr.:

płacą 
24 50 

160 40

92 50 
38 25
27 50
28 75 
34 25 
28 
27 50 
22 50 
14 — 
14 — 
19 50

żądają
O K ,'___

160 90

93 — 
38 75
27 75 
29 50 
34 60
28 50 
28 50 
23 
14 50 
14 50 
19 75

Banku galicyj. dla hdndlu 
i przem. w Krakowie 
krajowego galicyjsk. 
we Lwowie . . • 
wiedeńskiego dla o- 
brotu płodów. . . 
galic. hipotecznego 
dla obrotu ogólnego

782 —
222 75 
491 — 
2002 

1252 -  
158 75 

66 - •  

227 25 
125 59

112 25 
116 75

Alifbld sko-Fiumańsk. 116 |5  
Koszycko-Bogumił. 1)101 ZO 
Siedmiogrodzkiej 
Cisańskiej

1101 25 
108 75 
188 -

wschodnio-węgiersk. 
austryacko-półn.-zach. 
Franciszka Józefa 

Barku anglo-austryackiego

784 —
223 — 
492 — 
2007 

253 -  
159 25 
66 50 

226 75 
126 -

112 75 
117 25 
116 75 
101 75 
109 25 
189 -

128 25 
100 50

Zakładu kredytowego węg. JOb 50 
Banku franko-austryackiego I

„ franko-węgierskiego | -------

128 75 
100 7f 
206 75

Obligi pierw szeństw a:

Kolei Koszyoko-Bogumiń. 
państwowej 500 fr. 
Emisya z r. 1867 . 
południowej 500 fr. 
Bony 1875-1876 6* 
pół. c. Fer. 100 złr.m.k. 

„ „ 100 w. a.
„ „ w srebr. 5?ć

połud. półn. niem. 5^ 
za 100 złr. w. a.
5"/o w srebrze . 
gal. Kar. Lud. 300 złr. 
w srebr. 5^  za 100 złr.

102 —

69 25 69 75 
159 50 160 50

Emisya
. Lwowsko-Czemiow.

300 złr. (w sr. 5-/ za 100 
Emisya z r. 1867 .

„ Siedmiog. 200 złr. w. a. 
.  ks.Rudolfa 300złr.w.a. 

w srebr. 5yt za 100 złr. 
Austr. Lloyd 100 złr. m. k. 
Tow. pragskie przem. żel. 

po 300 złr. . . .

W aluty :

Cesarskie korony . . .
dukat na wagę

Napoleondory
 Suweryny angielskie
 Imperyały rosyjskie

Srebro . . . .
Srebro (kupony)

   Bank. pań. Niemiec, za 100 m.
250 —-JRubel pap.
103 -

151 50 
110 75

100 50 
95 50

102 75

87 —

100 25 
98

78 25 
78 25 
63 75

74 25

91 —

5 62“  
5 62

152 50 
111 25

101 50

103 25

87 50 
84

100 75 
98 50

78 75 
78 75

75 —

91 25

płacą żądają
9 46 J 9 45“

11 87; 11 92
9 71 ; 9 73) I

100 — 100 05

58 40 58 45 1
1 18] | 1 18“

Ł w ś w  17 Paździer.

Dnkat holenderski . . •
,, cesarski . • • • 

Póhmperyał rosyjski . .
Rubel srebrny rosyjski .

,  papierowy • • •
Marki ( 1 0 0 ) ....................
Listy zast. Tow. kr. gal. 5^

K " \„ Banku hipoteczn. 
Obligi indemn. bez kupon. 
Akcye kolei gal. K. L. bez k. 

„ Lwow.-Czem. 
Banku hipot. gal.

W arszaw a 16 Paźd.

5 50 
5 54 
9 64 
1 71 
1 16 

58 -  
85 20 
80 25 
90 — 
82 25 

225 — 
124 -  
248 —

rub.| kop.

64 25Li8ty Z88tawne 2ej sSe $  i
,ł kupon . .

nowe . . 
kupon . . 

likwidacyjne . . .
kupon . ,

Kolei warszawsko-wiedeń.
bydgosk.f, 63‘IRosyj. pożyczka prem. 186* r.

5 63 i „ n n 1866r.l| — —

100 —  
100 -  

125 
98 35 

158 
88 25 

148

5 60 
5 64 
9 74 
1 81 
1 19 

59 — 
86 —  
81 25 
91 — 
83 25 

227 50 
126 50 
251 —

rub.jkop.



m jk S a Soboty 19 Paidzurnika i m ,

KSIĘGARNIA KATOLICKA 
Dra Wlai. Sułkowskiego w Krakowie,

otrzymał* na skłak wjłąozny wyborne:
ZASADY WIARY Ś W I Ę T E J

czyli KATECHIZM OBRAZKOWY
(112 obrazków) (2478-1-6) 

po cenie m lioncj 1 itr . w

Pożegnanie!
W U l l e i h a .  Przesiedlając się po 11-letniem 

pobycia z Wieliozki do Wiednia, a nie mogąc z po­
woda pozostających mi zaledwia kilka dni wolnego 
czaaa, mieć zaszczytu być wszędzie osobiście w ce­
la pożegnania zię M wzzyitkiemi sranownemi Oso­
bam i, z któremi łączyła mig ściślejsza przyjaźń, 
bliższa znajomość lub teź wypływejące z mego 
dotychczasowego nrzgdowania itoannki, a  od któ- 
rychto oiób, chociaż nie rodak, doznawałem przez 
ten cały przeciąg czasz1 tyle względów, życzliwości 
i prawdziwej staropolskiej gościnności, poczytuję 
za swój nader miły obowiązek pożegnać się niniej- 
nieiszem ze wszystkimi Szanownymi Panami Urzę­
dnikami władz rządowych, szkolnych, autonorai- 
csmycn _i kolei żelaznej, z Wielebnem Duchowień- 
• v u i*  ®z*n®*nem nauczycielstwem miejscowem, 
jakotez z Szanownymi Obywatelami miejskimi i 
wiejskimi, z Członkami rozmaitych istniejących tn 
Towarzystw i w ogóle z P. T. Mieszkańcami mia­
sta Wieliczki z tem zapewnieniem, że unosząc ze 
sobą miłe wspomnienia z mego pobytu w Wie 
liczce zachowam ich i w oddalenia w dozgonne1 
pamig-i. prosząc zarazem uprzejmie o łaskawą poi, 
tym ostatnim względem wzajemność z ich strony.

(2*79)_________ Paweł Józef Weiss.

L o r n e t k a
wypożyczona do loży Nr. S pierwszego piętra dnia 
15 b. tn. na przedstawienie „Zmyksjtny* nie zo­
stała oddaną właścicielowi, o którsj zwrot do kasy 
teatralnej upraszam (2508-1-)

91. Barglelewliz.

Potrzebny jest ta m  ' ? £ { £ * , ? • I
A .  § a l i k « w a k i .  zegarmistrz

(2482-1-3) w Krakowie.

Rządzca dóbr,
mogący z h ż jć  kancyę, który szkołę a gro 
nomiczną z celującym postępem ukończył 
i świadectwem pięcioletniej praktyki wyka­
zać sie może. poszukuje odpowiedniej posa­
dy. Adres: Ju liu sz  A leksander  Z a ł u b i ń  
o z e  o. p. Nowy Sącz. (2481-1-3)

Najpewniejszym środkiem!
przeciw g e ś Ó M w t  I  r e n m a t y i *  
m e w i  jest przez pana Henryka Blocha 

wynaleziony

spirytus gośćcowy,
który po nacierania części bolących w 24 go­
dzinach wszelki reumatyzm zupełnie usuwa.

Prawdziwy do nabyola w głównym akła- ] 
dzie w K r a k o w i e  w aptece p. S t o c k -  

Cena flakonu 56 cnt. (2501-1 )

Podziękowanie.
Składam niniejszem publiczne podzigkowanie

i ? r * * ,e , z o w l  za udzieloną pomoc 
i le rarsią  w ciane choroby mojego męża, który za
Eier^ 8j e iŁ z\ waxw*n>«ni poznał chorobę nieuleczal­
ną, jednak nie szczędząc swoich trądów bezintere­
sownie, nawet wśród nocnej nory przybywał, nio 

Isąo mn do ostatniej chwili nlgg w oiernieniach.
Uby Ci Bóg zacny Mgżu jak nsjchojniej wy 

nagrodził za Twoje współczucie, gorliwą opieko i
troskliwość. f 2483)

F r a n e l s a k a  H u l l e h a .

ST Y R Y JSK IE J

Ś W IE Ż E J  E R O I I A 1 I I
d o s ta ć  m o żn a

w ap tece  „ p o i O w lu d ą
Konstantego Wismskiep

» K r a k o w i e  przy ality FJoryaósfciój
(U83-24-)

D o  fiła lo n n  M ó d
przy ulicy Szewskiej pod Nr. 209 na 1. 

piętrze
nadszedł świeży transport k a p e l u ­
szy ,  p iór ,  k r a w a t e k ,  k o r o n e k  
z Paryża. Przyjmuje się także suknie 
do roboty od 5— 10 złr. (2350-5-6)

K l e m e n t y n a  O s o j e e k a .

PR A W D Z IW E
PIGUŁKI MORISONA

Pa ARTHAOD KODLIN.
W ąJU p u e  ae  ś ro d k ó w  eay u caąey c li 1 p rse - 
esyoaeaa jąeyeh  k re w  w o w e ie lh lc h  s ła b a , 
se tach  ałearo p rz y m io tu , n ad to  w zo łzach  
lisz a j Boh, w y rz u ta c h  sk ó rn y ch  I zepsuc iu  

k rw i.

Skład główny w PARYŻU n p. Arthaud, Mon- 
łtn  aptekarza , 30, ulioa Louia le G rand, -  
w KRAKOWIE w aptece p. T rauczyńskieeo  
„pod Korouą“ w Rynku głównym

„  , , 7 "  CZERMOWCACH w aptece| p. Gohchowskiego
( 2448 43 )

, NOWO OTWORZONY

SALON MÓD
w Rynku głównym L. 46 I. piętro 

poleca

wielki wybdr Kapeluszy Paryskie!
I ROZMAITYCH NOWOŚCI

na le ion  Jesienny.
(9904-13-)

T I d T A I I  uniwersytetu źrezy sobie u 
U v a v l l  dzielać za stół b o r e p r t y  
e y j .  Potrzebujący racru rłoiyó swój adres 
pod lit. I i .  I V .  8 .  Collegium pbysicnm 

|w  K r a k o w i e .  (2435-2-3)

Nowa pralnia chemiczna
wszelkich materyj wełnianych, jedwabnych, koro 
nek, firanek, chuitek, krawatek, kołnierzy, mankie 
tów _ moskich i damskich; pióra białe do prania 
farbienia i fryzowania; ubrania mgskie i damskie 
do wywabiania z plam, prania i farbienia; hafty 
do drukowania łub przerysowania i wykonania we­
dług najświeszszych wzorów. (2426-3 3)

U lte a a  K r o ś z h a  N r .  9 S .

A f i V M V  katnry i duszność 
X S 0  a  I H  *  j  ustępują po użyciu 
R u r e k  L e v a i i e u r n ,  aptekarza, 
Rne d* la M o n n a i e ,  23 a  P a r i s .  
Skład w głównych aptekach. (1544 89 )

30.000 sztuk na składzie
Fabryka wyrobów cementowych w Krakowie 

Adolfa Barona Pittel 
poleca gwarantując za trwałość i piękność

płyty cementowe
do wykładania podłóg w k r a ś r f o ł r a e h
krużfrrankarlu s iś lw a e h , s ię .

m i r a c h ,  p a d e s t a e l i  itd. 
i  □  m etr z ułożeniem koloru naturalnego 

3  K i r .  1 5  c „  bez W K i r  5 0  c .  
f  □  ra0tr 7 ułożeniem w trzech kolorach 

3  K i r .  4 5  c . ,  bez W K i r .  8 0  c .  
GENERALNA AGENCYA:

91. Z ie len iew sk i inżyn.
utrzymujący

Agenoyą 1 składy trmelkloh bndo- 
vlaiyoh artykułów,

K r a k ó w ,  ul. K r o w o d e r s k a  Nr. 167.
Przy zamówieniach uprasza Agentwa o 

wymiar powierzchni mającej być wykładaną. 
Okazy i rysunki na żądanie przesyła Agenoya 

(2028-10-10)

Obwieszczenie. 
Arcybraotwo llosierta i Banko Po i.
postępując w myśl artykułn 20 urządzenia 
Banku Pobożnego z roku 1850, zawiadamia 
wszystkich, których dotyczyć m oże, iż z t- 
stawy klejnotowe, które od la t dwóch i su­
kienne, które od roku i sześciu niedziel w 
Basku Pobożnym zastawiore, wyknpionemi 
nie zostały, d .  1 8  l f u t o j p a ń a  I  n a ­
s t ę p n y c h  1 8 9 8  r .  od gedz. 9 zrana 
do le j z południa, w kamienicy przy nlioy 
Siennej pod L . 53 przez publiczną lioyta ; 
sprzedanemi będą, a po strąceniu ilości 
Banku na zastaw powziętej, reszta czyli nad­
wyżka, w ciągu la t Bześciu od licytacyi ra- 
cbując, właścicielom zwróconą zostanie, nie­
odebrane zaś, po upływie tego czssu, stanie 
się Banku własnością. (2377-2 - ‘

Kraków, dnia 13 października 1878.

S I-0 I-6961) -meBeJDU tnĄ
pod pjfq etrejqepo fcgora ‘opq zozjd « i r a  
• U M D q s u M d  ra p  » u « p  w i f n j

•faiujnniwundtwu i Ceraum 
-w^sfnu tEnnrzoemiBU ojpją ‘ zeanj eimsianj 
-ozjd zujo pitmimsqo unnsapM efmnfXzjj 

•oraeo feawuoąmnnn od eAojpa 5(bo 
-ewdg ■qo/obz0(un nqog  oSoj op M9juq/fw« 
qoiuai ZRiojfuf ‘ unoerj i nqan!)s8 ojfoqrear 
-zoi wednzo ‘mo^m^Stoz ‘jTuenqoq ?eiuMpi 
‘qonjBfoitn r qojln?ęjpod ‘qonjsareo i qonjsiui 
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■ a m o q w x j JA.
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Mości-
drodzeW Lackiej woli, ........

murowanej ćwierć mili od dworoa kolejowego jest 
do sprzedania r w a l n w ś ć  zwana Sędzigiówka, do 
której należy pola ornego 10 morgów, ogród owo­
cowy, przez który płynie potoczek, budynek mie­
szkalny i stainia murowane, stodoły duże, z któ­
rych jedna dylowana a druga z chrustu. Wstystko 
w dobrym stanie. Interesowani zgłoszą się do pod 
pisanego właściciela zamieszkałego w B o jo w i 
c a c h ,  poczta Hussaków. (2423-3-3

Aleksander Kuzanowi.cz

Kamienica pod Nr. 401
przy ulicy S z p i t a l n e j  jest z wol-| 
nej ręki d o  S p r i e d l l l l t .  Wi«
d o m o ść  u właścicielki. (2484-1-3)

Do sprzedania.
W mieście powiat o wem jest f r a l w a r h  
składający się z 40 morgów bardzo uro­
dzajnej ziemi i 4 morgów h>k siana słodkie 
go, z dużym ogrodem owocowym wraz z bu­
dynkami gospodarczemi i domem mieszkal­
nym w ulicy obok grunta położonemi, w do 
brym stanie do sprzedania. W  mieście tem 
jest Gimnazyum 8mio klasowe. Wiadomość 
pod lit. A *  uoste restante J a s ł s .  

(2485-1-9)

Doświadczony sprężysty

gospodarz wiejski,
Niemiec, mająoy 38 lat, bez rodziny, mówiący po 
polsku, który przez ostatnie 5 lat zajmował miejsce 
ka«yera i konlrolora dóbr w wielkim majątku, po- 
szokuje odpowiedniej posady przy gospodarstwie 
lub też przemysłowym zakładzie. Łiskawe oferty 
przyjmuje rewizor A .  J e e n e l  we F r ł e d e n s -  
h O t t e  pod f l o r g e i i r e t h  w Pr. S z lą z k a . 

(2480-1-3)

H T Q 1 H N A S K Ó R Y

S A I 0 I

AU SUC DE LAITUE
MYDŁO W Y R A B I A N E

Z SOKIEM SAŁATOWYM

ED.PINAUD. PARIS

Podczas silnych mrozów należy je uży­
wać z massą kallldermiczny ( p i t e  e a l l l-  
d e n a lą a e )

< i y w

—    1 8 1 8 .  Z n n k  f a b r y c z n y .

R . D I T M A R  w  W I E D I I U
C. k . u t j r z y w i l  f i  b r y k a  la m p .

Nowe r y a u n h l  i s e n n l M  wjszły i w d a ją  się na ż ą d a n i e  o d p r z e d a j ą e y m .
L am py n aftow o  i otajne

w gustownych nowych kształtach, t r w a ł e m  w  c a ł y m  a w i e c i e  i n a n e m  wykonaniu 
1 mTrf r * * n * n ‘ J  *, , e  o ś w i e t l e n i a  palników. — Wyroby moje są w moich składach: 
w W i e d n l n ,  B a d a p e a z e i e ,  P r a d z e ,  L w o w i e ,  I V I e d y o la n le ,  T V o n n c h la m . 
■ S e r l i n ie  i w A n e t r y ! - W ę g r z e c h  w każdym porządn. h«Ddlu mającym hm py do nabycia, 

u ł a d  W. IH«< m a r a  w e  L w o w i e  p r z y  p l a c u  W a r y a e l t l w .  /227S 7-12'

(2265 3-,

REVRALOIE. 355Łn e r w ó w  e
w jednój chwili ustępują po użyciu Pigułek anti 
aewralgijnycb Dra Cromer. Skład w Paryżu w aptece 
p. Lerasseur, rce de la Monnaie, 23, — w Krakowi* 
w aptece p. Trauczyńskiego pod Koroną i w *pt#ct 
W. Redyka pod Barankiem na m. Bynkr — w Brodach 

M. K ulaka, — we Lwowie_ w aptece p. Piotra
tolascha,— w Warszawie w Składzie c ateryałów 

aptecznych p. Bpiessa,— w Czerniowctch w aptre; 
p. Golichowskiego. (15i3-75 j

mm
waTDAMM A ,

n a m n  powodzeb

V E L O U T I N E
jMOb MACZKA RYŻOWA specyalnie 

pczygośowaaa a Bizmutem,
Mstagst 8  o b t a  s z e i f ś l i w i e  aa skórę,

ńedMtrzeżona przystaje do ciała |
u d a j*  *«rz*

M l !  MATURALNA.

t  O O  B O S I I  f
i H e r c e g o w i n y  zostali nssi najlepsi robotnicy powoł.ni i wskutek tego jesteśmy zmn-

szeni, naszą
K 3 *  f a b r y k ę  w y r o b ó w  i  c h i ń s k i e g o  s r e b r o

zupełnie zwinąć i wysprzedać nasze olbrzymie zapasy wspaniałych wyrobów 7, chińskiego srebra 
mzej ceny kosztu. Obszerne cenniki porozsyłam na żądanie o p ł a t  n i e  

S fF *  Z n i ż o n e  e e n y i  'U r n  
dawniej teraz tylko 

• złr. 3-50 złr. M O  
7-50

znacznie

6 łyżeczek do kawy 
6 łyżek . . . .
6 noży ...........................
6 w idelców ......................
1 chochla ......................
1 chochelka . • • .
1 cnkiemiczka z zamkiem

, 7-50 
, 7-50 
, 5 -  
. 3-60 

14-—

• • 8 0  
• • 8 0  
• • 8 0  
•  SO
i> to
8—

1 maselniczka . . . 
1 para liohtarzy . . 
6 sztućców . . . .  
1 szczypczyki do cukru 
6 nożyków na wety .
6 widelców na wety .
1 solniczka

dwniej teraz tylko 
'  5-— złr. • • -złr,

8-— 
5 — 
2-50 
6. -  
6.—

• • 3 0
! • —

•••O
• • • O
- • » oaa  ̂ ry •uivuaą * • • • #

Najnowszy garnitur guzików do mankietów z maszynką po 1 z łr., 1 tytonierk* ‘na p’apierosy 
2 złr. Następnie wspaniałe filiżanki, imbryczki do herbaty i kawy, podstawki, żyrandole, serwis 
do jaj, kubek do wykłuwaozy do zębów, garnitury na ocet i oliwę i wiele innych przyborów itp.

Po taki-bźe zadziwiająco tanich cenach. (1943-4 19)
^  i

6 łyżek, 6 noży, 6 widelców, 6 łyżeczek. w s z y " ( k o  r a z e m  S 4  s i t u h  w  g u s t o -  I 
» n * w  p n d e ł h u  z » w » la e «  z l r  » 4 .  * w ia 0  | p .  |

T o n  s a m o  a e  s r e b r a  B w t o n n i *  » » * y * » » > «  r a z e m  C i e s ł .  w  g l i c t .  
p u d e ł k a  łylfa®* •  xfir* Zsmówienia wykonane będą punktualnie i sumienni** za zaliczką.

B. PREIS v Wiedniu, I, Sothenthnrmstrasse 29.

[

■ • • M y c  F c r f k a  w  W m ry im  ,
*, NA ULIOT DE LA PAH, 9.

W  K r a k •  w i e  i  pp. J . Tranoiyńakiego. W. 
“ ■yka. Laoaa Faintncna i W. Fenza, — w Ozer- 
ałeweaeh w aptece p. Goliohewskiego, — i w pier- 

| n iy o n  Składaoh perfum i wytworów toaletowy oh. 
(1554 42 ,

BERGERA LEKARSKIE
M Y D Ł O  S M O Ł O W E
polecone p re z  słynnych lekarzy, używane jest od 10 lat z bardzo dobrym *katkiem w 4 n -  
B t r y l - W ę g r s e e h ,  T u r e y i ,  H f l e m e z e e i i ,  H o l a r r d y l ,  i z w a j e a r y l ,  R u m u ­

n i i ,  I *. d .  przeciw

wyrzutom skórnym wszelkiego rodzaju
. . i u d a i t ż  w e z e f b ł r j  n l e e z y s t o ś e l  e e r y ,

szczególniej przeciw świerzbowi, liszajom chronicznym i łupieżowym, strupowi, zebraniu tł  -»zczn, 
łrpieziwi głowy i brody, piegom, plamom wątrebian m, tak zwsnemu miedzianemu nosowi (czer­
woności nosa), odmrożeniom, pocenia nóg i przeciw wszelkim zewnętrznym chorobom głowy 

dzieci. Prócz tego może być katdemu p o le c o n e  j*ko ś ro d e k  d o  mycia "zyszoząoy skóro
C e n a  im tm fcl ■ o p i s e m  u ź y e i a  3 5  c .

B e r g e r a  m y d ł o  s m o ł o w e  zawiera 40«/ zgęszcz. smołowca drewnianego, jest 
bardzo starannie przyrządzone i odróżnia Bię znacznie od wszelkich innych mydeł smołowych
w handin. C o lc n i  R D lk s le n l s  o m a m ie ń  ( 950-5-so)

Każdy, chcący przekonać się o wartości 
illnstrowanej książki: (2502-1-)

„ D ra  Airy m eto d a  naturalnego 
leosonla" (109 wyd.)

otrzyma na żądanie z Richtera c. k. nadwor- 
nei księgarni nakładowej w Lipsku, bezpłatnie 
i franco. W y c i ą g  z tego dzieła.

L iczae, zamieszczone tam świadectwa, 
świadczą wymownie o znakomitej skutecz­
ności tej metody. Nie powinien żaden cho­
ry zaniedbać sprowadzić sobie ten wyciąg.

cm
F A Y A R D &  B L A Y M

p rz e c iw  g o ść c o w i, n ie ż y to m , b ó lo m , 
ra n o m , n a g n io tk o m , o p a rz e n io m  itd .

Admimitwaeya: w P a r y ż u ,  3 3  Boulevard
tu n nlsn nrtr ■

P A W T I i H I  » 0  W R A W IK J V IA
wytworzone u źródeł ze soli Vichy. Przyjemne­
go smaku, o niezawodnym skutku przeciw kwa­
som i npośledzonemn trawieniu.

B O L E  F I C H 1  D O K ą n u i .
Paczka wystarcza na kąpiel dla osób, któr* 
nie są w stanie udać się do Vichy.

Dla uniknienia faUeentwa eądai maleiy, 
aby ma uuytikieh produiiaeh enajdowUy t\f 

enahi:
Kontroli ikorbowój franoiuklój

Dostać można w K r a k o w i e w  aptece P. J.
"  dyka, u

m ,  7 '  ” 7 --------- - ’ — --------—— i a uostac można w a r a i o w n  w »pio«e r . j .
Mrt „ k ła d  c e n tr a ln y  w  P a r y ż u ,  n a  u lic y  I I  Tranczyńskiego i w aptece W. Bedrka, u PP.

S t. M e rri, 4 0  i w e w sz y s tk ic h  II! J- Wentzla, 8. Feintucha, Józefa Goldwassera
P ^ ^ p t ą kach^ (1553 74-) I

należy żądać w aptekach wyraźnie 
B e r g e r a  m y d ł o  

s m o ł o w e

i zważać na zielone o p a k o w a n i e  
i tntaj odbity zssssU  

o e k r o c n y .

Jedyny zastępca dla kraju i  zagranicy Aptekarz: C l. H e l i  w © p a w i e  
Główny skład w K r a k o w i e  u aptekarzy pp. R  Stockmans i W. Redyki; następnie do na- 
bycia w aptece R Jakubowskiego w I S o w y m  8 ą « * « , P. Buczka w K o l b n s z e w y ,  

nesthKU w Z y w f w  BankM Tenczynt w i we wszystkich miastach w Galicji 1
E. Scheringa eseneya pepsynova fóiSSSs
zrobiony według B r .  O s k f t r t h  L i e b r r t r h a ,  D r * f e M r «  f a r i u a h o l o K i t  
p r a y  r a n i  w e r s y Ą e c l e  b ^ r S i n e s k i n i .  Przewlekłe trudności traw ienia.pow dne 
trawieme, palenie w żołądku, zaflegmienie żołądka, skutki zbytniego używania spirytuo-

flalzłri 2 m arkiDię W rótkim czasie praez ten Przyiemni« smakujący płyn. Cena

Czcionkami Drukarni nCZASUu.

Schertaga Zielona apteka
w Berlinie N. Chaussee- Str. 21 (W ittich & Benkendorf).

Skład u aptekarza IŁ . W l s i B n t e w a k i r g w  w K r a k o w i e .  ( 1531-5-)

Clayton i  Shnttleworth
f a b r y k a j ł d  ® a » z y n  r o l m e K y c i -  

w  t t r a k t w t f t ,  m y m r n &  L  m  

polecają P P . Bolcikom

§ le w x » lk l STKęsIrawra,
85«!W»5fefi * a e a - ® k r a r ® K s t u « ,  

S f l r a e a r n ie  s z ty f to w e  ręc*si® ą 
llU racrarni®  R s ty f te w e  b l e r f * .  

t r a w ę .
U S ł r a c a r n i e  e r p a w e  k i e r a t o w e  

i  H ł ł o f a j m l e  s t a t e  
prKewrararawe, 

l d ł y n k l  d o  e x y s i K c x e n l a  z b o i a ,  
C y l i n d r y  P e m e l l e t a  d ra  w y .  

d x t e la n ir a  x e  xbraiia  e ł t ^  ra­
s t r a  w  © k r ą s ł y e h ,

Prann'jpy dra g n o j ó w k i ,  
S i k a w k i  HSraelra w  iP»ry« is, 
8 8 e cx k ram 8 e , k r a j r a e x e  d r a  b u  

r a k ó w  r ó a n ć j  w ie li- ,o ó e i, 
P l e w n l k l  d r a  r x « p a k u ,  p ł u g ] ,  

b r o n y ,
K x ty irfsa tra ry , p ra d s k f ib ra w e e , 

p ł u g i  d o  w y a r y w a u l a  z i o  
B U l a ^ D W .  (1 9 9 8 -1 5  16

Cenniki i illustrowane katalogi franco.

WARSZTAT
S A P R A W

PEŁNOMOCNIK

M l k u c h l
Agenoya dla Robdkiv

w  84rsilK rav*ę«, Mywwłla 1. # 8 -

D L A  O D B Y T U

I bardzo p o h n p a o g o  a r t y h n ł o ,  bez
żadnego wydatku, poszukuje się mężczyzn 
wszelkiego stanu. Pisemne zapytania znacz 
B .  H .  6 0 0  przyjmują H a a s e n s l e l n  
As Vwgrlwa- w  « l e d a l u .  (2270-12-12)

n
0 )

s

-M m a e m t

T y lk o  p r a w d i io r a

woda anaterynowa do ust
Dr. J. a .  POPPA

k. nadwornego dentysty w W i e d n i u ,  Stadt 
Bognergasse 2.

« • »  n a j l e p s z y m  ż r o d h l e m  l e c z n i -  
c z y m  p r z e c i w  b o l o m  z ę b ó w .

Ja  niżej podpisany, mający 61 lat. cierpiałem od 
42 roku życia mego n o  s i l n y  b t i l  z ę b ó w ,  
przezco straciłem większą część mych zębów. Gdy 
mnie niedawno znów silny ból zębów cbwycił. po­
lecił rai aptekarz p. J. Horning znajdującą s ię  u 
niego na składzie w o d ę  a n a t e r y s o w ą  d o  
u s t  D r .  J .  C l. P o p a  w W i e d n i u .  Z a ­
l e d w i e  j e j  a i y b m ,  o l l ó e l  i n l h ł  n a ­
t y c h m i a s t  s i l n y  b ó l  a  « d  t e g o  e z a -  
s u  u w o l n l o n w  z o # t » * r m  z u p e ł n i e  a  
w s z y s t k i c h  d a w n i e j s z y c h  e l t r y  e ń  
u r s e z  c o d d e n u e  a ż y w a a f e  t e .y e  w y ­
b o r n e g o  ś r a d h a .

Przejęty uczuciem wdzięczności, poleesm ten bło­
gi środek z prawdziwego bezinteresowego przeko­
nania wszystkim cierpiącym jaknajlepiej (472-3-4) 

Osiek. K r y s t y n  Y a e h m t n n  wł. r.
c. k. sędzia powiatowy.

Składy moich preparatów utrzymują w KRAKO­
WIE pp. W. Redyk apt. „pod Barankiem*, A. Sie 
dlecki apt., bracia Barach. Górecki, W. Jahn, Wil­
helm Fenz, Ernest Stookmar apt., J. Trauczrńskii z — W Yntainn • «... * . .apt. „pod Koroną , W. Kot*Jny. róg ul. Brackićj 
dom K* Jabłonowskiego; w PODGORZU p. Ska- 

‘ ‘ i  aptek.; we LWOWIE pp. Mikolasch apt Z 
er, J. P iep esap 1-  J- Beiser apt., C. K rz^a- 

uu-„ki apt., Nahhk ap t., A. Sklepiński apt. M 
Mliller handel galanteryjny i K. Strzyżewski hand 
gal.; w WIELICZCE p. B. M iczyńskUpT; w WA­
DOWICACH pp- Ig- Brosig i Kurowski ap t.; w BO­

CHNI pp. Fj& eiss apt. i P  Niedzielski; m TAR- 
,. W. T. A. Wielogórski i A. Tenczyn apt.; 
p Kóler aptek.; w SUCHY p. Majer; 

.CH p. FUCHS aptek.; w ZATORZE 
[OWYM 8ACZU pp. Filip.

Kloska aptek.

CHNI 
NOWIE pp 

BU ŁY  ,
k e n t a c h
Winnicki apt.; w NOWYM SĄCZU pp. Filipek 

j p t  i Ig. Garan; w ŻYWCU *”  - • -
Blnmenthal apt.; w B.«  . - t e  P Januszek apt.;
w Rzeszowie p. J. Sohaitter i Spół.; tudzież wszy­
scy aptek., handle parfumeryj i galanteryjne obwo- 
dn Krakowskiego, Galicji j Bnkowiny.___________

KSIĘGARNIA
S. A. Krzyżanowskiego w Krakowie

otrzymała na główny skład:
P r a k t y e r a y  k u c h a r z  w a r -  

■ x ra u w ra k l, zawierający 1500 różnych 
potraw , oraz przepisy przyrządzania za­
pasów Bpiźarnianycb, pieczenia ciast i po­
rządków domowych. Cena złr. 1-50 .

P  r a d r ę c K n l k  d l a  p r a k t y n *  
n y e l i  g o s p o d y ń ,  zawierający naj­
nowsza przepisy przyrządzania wazislkich 
zapasów spiżarnianych, pieczenia ciast 
przez autora „Kucharza warszawskiego". 
Cena złr. 1. (2244 4-6)

Właśnie wyszła w Poznaniu

I o w a  i y b l l l a
zawierająca najważniejsze przepowiednie o przy­
szłości. Część H. Treść jest n*d-r zajmująca oto 
n. p, napisy niejtórach rozdziałów: Dwie przepo­
wiednie Piusa IX. o Polsce. Prorocze znaki, widze­
nia i przedowiednie o przyszłości Polski, które się 
już spełniły. Jest tu  wymienioych 30 różnych ta­
kich widzeń i drzedowiedni. Dopełnienie proroctwa 
X. Karmelity Marka. Przepowiednie o Polsce i o 
Bosyi. Proroctwo 92-letni*go zakonnika na górze 
Synai fbardzo ważne). Wyjętek z proroctwa pustel- 
mka na górze Libanon. Liczba 72 w dziejach Pol­
ski i powtarzanie się co la t kilkanaście powstań 
w Polsce. Proroctwa o zburzeniu Jerozolimy i o 
nawróceniu Żydów. O przyjściu Antychrysta. Ko­
niec świata, sąd ostateczny i tryumf wybranych itd.

Cena wynosi 18 centów, za płatną przesyłką 20
Na 16 egsemp. razem wziętych dodaje się 1 ex. 

bezpłatnie. Część I. po tei eamaj cenie. Dla sprze­
dających z drugiej reki rabat. Do nabycia w A 6 “ 
m l n l s t r u e y l  „ C z a « u “  w  K r a k o w i e .

Polski Sowlzdrztl
czyli zbiór ucie3znych i dowcipnych powiastek, hi- 
storyj, anegdot, dykteryjek, figli, żartów, przytem 
oiekawych i niezwykłych opowiadań. Zebrał J. Cho­
ciszewski. 8o 72 str. z rycinami. Cena 20 c., z opła- 
tną przesyłką pocztowa za nadesłaniem pieniędzy 

22 csnt.

Wybór pieśni światowych,
w którym się znajdują piosnki, dumki, arye, mar­
sze. krakowiaki, mazury, pieśni wojenne, myśliwskie, 
miłosne, rzemieślnicze, wesołe, żartobliwe, studen­
ckie, wyjątki z oper i t. d. Zebrał Śpiewomir. 16o, 
208 str. Cena 40 o., z opłatną przesyłką pocztową 

za nadesłaniem pieniędzy 45 c.

Nakład J. Chociszewskiego w Poznaniu.
R F* Do nabycia w A <1 o a l n i a t r s e y t  . C i a i a *  

X W K r a k o w i e .

F. J. Demmer w  M o w i e
poleca t i r  r a ń  swoją powszechnie znaną 

* dokłańnośol strzału 1 wyrobu
według najnowszych systemów. 

Dubeltówki Lancaster od złr. 35 do 400 
D u b e ltó w k i Lefuiichonx „
Dubeltówki kapzłowo „
Jojedy:;ki kapzlowe „
lew; lw«ry odtylcowa „
łm cice  pojedyncze „

Krucn e podwójne . „
’istclety tarczowo „

j Mstolety F loberta  „
Stutce Flobe; ta  „

Używaną broń mieniam 
Kompletne cenniki franco.

n ** • 100
n 1* u 60
ra 7 * 20
w 6 . 90
w 1 u 6
>9 2 „ 10
n 45 „ 100
» 7 „ 30
w 14 M 40

lub przerabiam.
(167-13 )

Realność
)V mieńcie B n e ż a n a e h .  s k ła d a -
;ąca »ię z domu piętrowego, ogrodu 
owocowego i warzywnego, ora* staj­
ni, wozowni i tfieyn w pięknem po- 
ożeciu jest do sprzedania pod bar­

dzo korfiystueiRi waiudkami. Bliższa 
wiadomość w handlu Tom. Góreckiego 
w K r a k o w i e .  (2406-3-3)

Polecam, na sprzedaż

14 holenderskich buhal 
do oho«u czystej krwi

różnego wieku i
8 0  s i t i ł k  c a y g t e j  k r w  i  a n -  

p r o s i ą t  
wielkiej r a s y  Y o r k s b lr e ,

mających 8 do 12 tygodni.
, hierzawa dominialna Lipowa arcyksięcia 
Albrechta, pcozta i aacya Żywiec (w  G\- 

licyi zachodniej)
(2455-2-3) S H e d e r m r a n n .

Walno dla -uńująoyoh!
© y a l i o w ą  ze «łyn- 

uej fabryki Buffer & Comp.;
prawdziwą berlińską, do 

lokrywama dachów, najlepszego wy­
robu; ora*

I*© i88&«$m1SłI różnego rodzaju, do- 
skonałej fsbrykacyi, a drzewa dębo­
wego parą suszonego; —  sprzedaję 
w drodze komisowej po umiarkowa­
nych nemach fabrycznych. ,2088 9 16) 

Mraiurycy Ł « wh*-«kc&.
'* Krakotńo ns Stradoniiu pod L. 14.

Spuoyalny lekarz
B r. B r l e s s

4 1 *  c h o r o b  wtoaów 1 sk ó n y a h , ja-
koto: wypadanie włosów, wyłysienie, wczesne eii- 
wienie, łupież, węgry, liszaje, wrzody, brodawki, 
p iegi, plamy wątrobiaue i brzemienne, wypmkL 
•tłuszczenia, wyrzuty iwiędzące i wszelkie inne 
FraM -J»zer«.ńa! H r .  SS w WleśWu. 

(1824-: 3-20)

Odpowiedzialny rządca Drukarni Józef ŁaJcocińsJd.


